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EZ CZ EL ROS Cl 
·Przywódca socjal-demokratów 

aiemieckich w brytyjskiej stre
fie okupacyjnej Paul Lorhe ogło 
sił w prasie antypolskie artykuły 
w których szkaluje naród polski 
z iście niemiecką bezczelnością. 

Domaga się on - wzorem nie 
, tórych polityków anglosaskich
; nterwencji w sprawy wewnętrz
ne Polski, celem przyzn:m ia bier 
nego i czynnego prawa wybor-

ROK I Łódź, .środa 30 października 1946 roku 1 

czego Volksdentscherom, znaj-
Nr 283 duk1cvm się w Polsce. 
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a ża 
Partie opozycyjne 

tracą w Rumunu swyc11 zwo!ennikót 
Z Bukaresztu donosza o dalszym roz

imie wśxód tak zwanych „bistorycz-
1ych partyj" rnruutl.skich W ostatnich 

1lniach wystąpiło z partii Bratinnu 400 
•!z:bonkćw, któ.rzy przeszli do partyj de
mokratycznych. Z partii !\laniu kilku
dziesi.eciu czionków wstapHo w szerel!j 
uemokratycznej partii Alexan<lrescu. 

podżegaczy wojennych i nienasyconych imper
ialistów oraz oslrzega O N Z przed ich d slruk-

cyjnq dzialalnościq . Anglia i rancja 
Wczoraj wieczorem na Zgro-1wolnośrio\vy. W Grecji szaleje wyra~ne tend.~ncJe: Jed~1a, repre Złlc;e~n;a;ą swą współpraoą gospodarczą 

madzeniu ONZ, przemawiał min terror pod osłoną \Vojsk brytyj- ~entuJąca mysl ~godne)· .wspót-1 w poniedzia1€k zostały wznowionero

Mołotow. Powiedzia1 011 m. in.: , ~kich. \Vielka Brytania nie chce pracy mocarstw I wszystkich na kowauia finansowo - handlowe mL~dzy 

Sztuczny \'·1·zask, pod111"es·1·on"'-1 się zrzec mandatu nad Palesty- rodów świata druo-a - zmierza- Wielką Brytania, a Francją. 'l'ematem 
,, - .; „ d ' · 0 d • · t rozmów były środki, prowadzace do o-

Jookoła spr~1wy \'Cla ma na celu i rządzi wbre'v prawu. \V Ją~a 0 pano~v~ma na swl~ ~m, ż.ywienia wymiany handlowej mi t;dzy o-

odwróccnie uwagi od. innych, Niemczech uprawiana jest polity ktorą uprawiają przedstawiciele bydwoma krajami. Przypusżcza się. że 
niektórych mocarshv, podzielają- w .przys~łym tygodniu zosta_ni.e zawarty 

istotniejszych w·oblernów, które ka, ośmielająca hitlerowskie ele- cych destrukcvjne zamiary p ukr.ad fmansowy, uwzględmaJ<iCY wspóił 
dotychczas nic zo~taly załal\\•io- - tnenty i podsycająca ,,idee" trze„ Ch h'll . ~ . d b-. pracę gos-podarcza tych państw. urc 1 a i Jem u po o 
oe, mimo, iż slanO\Yia grożbc dla ~iej wojny odwetowej. 'Vszyslko nych polil-.·ków. Będ.zi,~my te 
uokoju świata: to godzi w istotę Organizacji Na- tenden~~je demaskować i zwal· 

1 tak: w Hiszpanii wciąz gra- rodów Zjednoczonvr.h i oodrywa '!zać wszelkimi możliwymi sposo 
mje gen. Franco. W Indonezji ·jej autorytet. bami w imię pokoju powszech-
imperialiści usiłują zdławić ruch \V ONZ ujawniły się dwie nego i dobra ludzkości. 
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c~z~i~s~~~~i! ,w !a!!~~~eAc~z T r z k o n A g I i~ 
Donoszą z Kopenhagi, że w brytyj- Stalin n·e ma ta.emn·c-od o ~ e Zta na szystkie pytania 

skiei strefie okupacji Ni.~miec są . . , 
w dalszym ciqgu czynne niemieckie W odp?W:e?z1 na _Pytan~a prezes~ stanie zredukowana. do 40 dywizji. 
zakłady przemysłu wojenneg.o. Wy_r"J.- I arnerykansk1e1 agenci~ „U~ifed Press Na zapytanie, dotyczące kontroli 
biane w ,fabrykach dynamitu i pro- wystosowane telegraficznie do gene- n~d bombą atomową, Stalin wypo
chowniach materiały wybuchowe wy-

1 
ralissimusa Stalinc., radziecki mąż v1iedział się za koniecznością utrzy

wożone sq w wielkiej ilości do An- stanu oświadczył między innymi, :ie mania ścisłej koniroli międzynarodo
glii. Z fabryki „Mitteldeutsche Spring- Związek Radziecki utrzymuje obecnie wej. 
mater~alenwerke" wywozi się .10~ ton na zachodzie 60 dywizji, rozmieszcza- Na zapytanie, generalissimusa Stali
n::itenalów ~ybucho~ych„ nuesięcz- 1 nych na terytori::xch Niemiec, Austrii, na, jak daleko można się posunąć w 
nie, z fabryki „Kunegunde - SO ton 

1 
W . B · „ ..., „ i p 1 1 · I , · · · ' . . . ęg1er, Uigar11 numunn o s n. wytaczaniu procesow n1em1eckrm 

m1es1ęczme. Skł d . · · k t l k' ! w zakJudach Kruppa w Essen pro- . a aJ'ł się ~ne z_ W~JS _s rze e.c ic 1 przestę9co~ wojenn~~ ~ czy wyr~~ 
wadzony jest remont czołgów brytyj- I 1 pancernych 1 znaidu1ą się w n1epeł- ncrymperskie upowazni<I]q do takioJ 
sluch~ które następnie odsyłane sq nym skład.::ie. Po wejściu w życie de- .:xkcji, odpowiedź brzmiała: ulm ;,iah. 
do Wielkiej Brytanii. kretu o demobilizacji ilości wojsk zo- ym lepiej". 

• ki w O. N. Z. rozp1c~~~z~1ru!!~~e.~.! .•. ruzc I I n. . z y m o w 
W depeszy z Norymbergi korespon- „Jesteśmy za ŚC~Słą WSpółpfaCą W~elkiCh mOCatSIW" 

dent Reutera zapowiada rofooczĘ.cie 2 , 
grudnia ~owych procesów, któ~e. obej-1 . Na ostatn~ej sesji ?N.z ~ Waszyngto· i sta.wowym czynnikiem utrzymania po-
mą. ł1ączn1e okol<l 1.000 g~·ówmeJszych me wygłosił przemow1eme przedstawi· I koJU. · 
przest ępc,.ó,~ hitler.ow.ski~h, oczekują-! ciel 'P;lski min Wincent R , k. Polska zwalczała i zwalczać bPdzie 
cych obecme w. wH;a;1emu norymber-

1 
. . ' · . Y zym~v. s. 1. I . . . ~ 

skim na proces. 23 lekarzom dorccwno . Podkreshwszy na wstępie znaczenie, ja- 1 wszelloe proby podważania jedności 
akty O:Skanenia. kie Polska przywiązuje do istnienia i 

1 
wielkich mocarstw i tworzenia koalicji 

• działalności ONZ, min. Rzymowski sfor- jednych pailstw przeciwko drugim. 

Prasa bryty1ska mułowa! pogląd Polski na . warunki od Gdybyśmy poszli na jakiekolwiek od-

• rękach imperialistow 1 spekuiant6w j~kich zależy osi~gnięcie i ugruntowa· 1 
st.ęps!wa od tej zasady jed.nomyślności 

W brytyjskiej Izbie Gmin zostata po-I me trwałego pokoju. I w1elk1ch mocarstw, naruszyl1by->mv flm-
r~szo~a. sprawa st:>osur:}\:ów ':' prasie ~n- . „U~ażamy _za ka.mień węgielny Orga da~e~ty gmach~: który z _t~k wielkim 
g1els~ieJ. ~osei I artu Pracy D8;vies mzacJJ Narodow Zjednoczonych - pe.i· • "·ys1łk1em zaczęhsmy wznosie!!" 
zgfosił wn10sek, w którym proponuJe u- . . . . , , , . . . 
tworzenie komisji, mającej na celu zba- l w1edz1ał mm. Rzymowski - wspołpracę W koncu swego przemow1erna mm 
dan~e st~_unków. panujący~b w pras~e I wielkich mocarstw, która była podsta- Rzymowski omówił sprawę reżimu fa
angiels~ieJ. Wm~k sw~J . motyw.UJ~ 

1
. wowym czynnikiem zwycięstwa i wy· szystowskieuo w Hiszpanii oraz kwestię 

wzrastaJ•ll,cym zan1epok0Jemem opmn 1 · 1 d k ś · d „ · · · · 

Nie c ciał zgody 
Rząd recj. zerwał roklł ·a ia i 

mokra tarni 
de-

Donoszą z Paryi.a, 1.:e rokowania Tsal
<larisa z. przywódcami opozycji demo
kratycznej w sprawie utworzenia rz&irlu 
opartego na. szerszej bazie, ostateczni€ 
załamairy si~. Opozycja po<lkre'1a, iE 
r.zo.d k<lałicyjny z Tsaldarisem na czele, 
nie he-Ozie w atauie r~wi za.ć pilnych 
proh1exn i w Grecji. 

OłJserw~torzy polityczni wyrazają. 
pu.ekoruuue, że po nieudałe.i „próbie'' 
kompromisu zwi„kszy się terror i pne
śladowania ze strony rządu, równocze
..,lllie wzmocniony zostanie opó1· i bojo
wa dzia'łalnoU! partyzanckich oddzia-

1.w powstaińczych. 

Przecltw Anglikom 
r; alczy ludeośt Indii 

Kores-pon<lent Reutera donosi z Indii 
1ż Ghan.di miał si~ uda(' wczoraj w i,o~ 
dr6!i. do \V .schodniego Bengalu, gdzie 
trwają nieprzerwanie starcia, któr~ u
siłuj.a. zlikwidować coraz to nowe oddzia 
ry wojsk brytyjskich. Ghandi zamierza 
wezwać ludność tej prowincji do „zanie
chania walk w imiię og.ólniecro dobra In- • 
d .. „ "' 

11 • 

yY czasie zamieszek w północnej cz<r 
S.C1 Kalkuty zginely wczoraj rano 4 o- · 
soby, 8 zraniono. Policja int.erweniowa
i'a i rozpędza+ a tłum. 
· Z Bombaju donosz.a o nowych zpmie
szkach, które po"iHgne.ty za soba ~mier6 
24 osób w ciagu kilkn l!;odzin pr>n1tt. 

nych. 

Już się szkolą ... 
H.tlerowcy prze~rowadzaici cw.czenia 

wotskowe 
Donoszą z Bel"iina, !.e nie.rlawno '>ka

lano na karę p:11'ocznego wiezienia by
:..ego podoficera niemied:iego, licz!lcego 
;Jl la.t, za to, z.e 32 mio<lymi Niemcami 
w. w1ek_u lat 20 przeprowadza1 ćwicze
llla WOJskowe. 

publicznej z PO"'.OOU wzmocnienia si!) I zwo enta u z o Cl a zis musi byc pod- N1em1ec. 

monopolistycznych tendencji w ..,;rasie, Zł t 112 d b IM ~ 
~~~!:~lo~!e~~a;:;,li~fb~z;oi\~t~i.~~· o o wraca d·o ·niski· R pa na 3DKW&~arc1e 
"ana fa!Jszyw1e, tendenCYJllle lub nie- u Bandyc~ zrabcwah 337.600 złotych 
Q Qtatooznie K• d JO •1 ł · Dnia 24 bm., około godz . . 17-ej, doko-

. -· 303 3 ZWF3Ca 08m ml • Z • W ZłOCie · nano zuchwałego napadu na Bank Lu-

Strajk W Anglii W sp~awo~daniu ze swej podróży do I tów natychmiastowego zwrotu naszego ~~~Y ~~~~d~~- Klasztornej w Warcie, po-
r • : t • • Amer~k1, ,m~n. skarb~ Konstanty Dąb- złota pozytywnie i wracając do kraju . . . . · 

b "h 1k1ll~u f~:af a~.h an~ieli:1k1ch w~- 1 rowsk1 osw1adczył, ze rokowania je- 1 przewieźliśmy ze sobą pisemne zawiado- Dwaj nieznani osohnirv c::terrorvzowall • 

kÓ~v ~fifa1Jgl\;c~;l~. ~~~;~de~r~~~~j~~; go z rzą?em kanadyjskim w sprawie zło- mienie banku kanadyjskiego, że złoto urz1ę~~i;i~o i ,Z~ab~wali z kasy banko-
jes.t zaanga.żowanie d-0 pracy jednego Il polskiego, zdepono\\"anego w Kana- nasze w ilości 70 milionów zł. w złocie we . . .z o yc • . . 
rob?tnika, nie naleiia.-cego do Zwi.ą,zlrn fit ie, .dały poz;itywne rezultaty. Rząd w każdej chwili jest do naszej dyspr I wł~3;iadomio.ne, 1 ° ,inapadzie .1 rahunku 
7..awodow~iGo- 1\an.ady odniósł si~ do naszych P,ostula· zycji. . . e, wsze.z~ Y u..Achodzeme, celem 

. . .. , . 1 UJ~Cla SDfaWCO\V. {j 

• 
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li' przededniu .. Święta Znaarlqch . . 

STA?.A CZYTELN!C7KA Z SKIEGO. 
j Najlepszym lek<:trstwem na mole jel!t częste 

wietrzenie i trzepanie futra, gdy się go nie 
używa - przesypywanie naftalinq lub kam
forq. 

Chryzantemy zmarzły. - Fi I i q b. dr.o •. • - LENA M. Mo; si: P;nl połnfonnufe"' 
Na : 'll'lti4por"' n;e moz• emy sob;e po 01• • Urzędzie Stanu Cywilnego; czy ten „protok61 

A.I.Io& & .li 6 ZW IC małżeństwa" je!t ważn,. O Ile tak - musi 

Gdy jesiennego dnia wchod:r:i się do 'bajkowych wprost barwach i zapachach. Gdyby kwiaciarnie obowiązyw'al poda- l si' Pani potem udać·d. M_ini~terstwa Spraw 
· · · t k · F I R · · H ł d' b ł ł' t k od I k · k b ł · · · k . I Z1:1granlcznych w Warszawie ·I tam na pod. 

tchnącego ciepłą w1łgoc1ą wnę na ·wie- ran_cu~ <at 1v1er~ I ~ ank rn_ / y go;- ' e t u susu,ł J~ ~o JU~ w .pro Je cie, i stawie tego, że je .... ~ Pani żona Belga, a wlę' 
ciarni czuje się zapach chr_rzantem. nym~ . os arc~ycte ami wi~ ow . a. 1 ceny. ; wuos Y .Y mepomtern_ie. l poddana belgijsk~ starać się o połqcaan.ill 
Woń tych smutnych, jesienhych kwia- m:oz~eJ Polski. ~d ~w.u~z1estu mmeJ i W1ence ~ z'Y11z~u ze _zwiększonym się z męt.em. 
tów ma w sobie coś z woni gnijących w1ę;-e.1_ Iat zacz:~to r?wmez l u. nas h?do- . i:okupem ~?wmez podr?zaly. Mozna I • • • _ 
r, . kl . . . . m t. rza Prz . wac ztmą w specp:tlnych· c1eplarm<lch l .:ednak kupie skromny w1an11szek z ga- I HJ\f,SZKI\. „Co 1nam "tobić, żeby on zako 
isci,_ roz~o . ei _zt~mi 1 c en ~ _· . ~ r amerykańskie gwoździki, niektóre gatun- · fązek świerkowych już za 20 zł. Wią- chał się WG 'l1nie?" Gdvby ludzie umUi wy-

pomma się, ze JUZ za parę dn! .PI zyJdzie j ki róż, a przede wszystkim charakterys- zanka mchów i szyszek kosztuje 80- naleźć rec,.,ptę na mibść - nie byłoby tylu 
Swięto Zmarłych - Zaduszkt. I tyczny kwiat _ cyklameny, czyli fiołki JOO zł. nieszczęśliwych I zawiedzionych„. 

Każdy, kto ma kogoś bliskiego zmar- .

1 

alpejskie. · Należy stwierdzić, że przybranie gro- , • . " • 
lego pragnie, aby w· Dz.ie11 Zaduszny Tei zimy, która nadeszła nagle i .nie· bu wieńcam1 czy też wiązankami kwia- ,., ~O~J.\Si'"'~.sKr TO~~F H 1~~::„fa w ~n~s::; 
grób był oczyszczony i przybrany świe- ::podŻiewanie odczuwać się będzie bar-

1 
tów będzi€ w tym roku bardzo kosztow- i P,_'f<ne 

1
zkoMy- k,,~ryl ''\0:8~; ·d .anwowa w 3 ,v t 

· · · - ' · · ' · J d • · b k k i ł · J ·. t R, · · k · . . k ,• n:y u. o s 10 v, g ,;10 ymngcrna ,_es 
zymi wiązankami kwiatow 1 wtencamt. zo pn~azny ra w a ow. u~ _eraz •n~. own_1ez w ~ ~es1~ z1.mo~vm \\ 1~- mała malum, oraz wr::-·ma w Gdańsku w No 

Zaczął się przedświąteczny ruch w kwia· J na. ~w1ę!o Umarłych tylko meltc_zne tow będziemy m1elt niewiele. J om.al .ze wym Porcie, gdzie potrzebne jest tylko 1 
darniach Klienci rekrt,itujący się ze i __ kw1aciarn1e będą zaopatrzone w na1po- na wagę złota. Sprowarfzente kw1at0w 

1 

kkts sokoly powsz"Jchnej. . 

wsz stkic.h sfer z; możni i biedni rz · j pularniejsze w_ tej porze. r?ku. chryzan- z. ~a,granicy o.dr~zu wp!v.nętoby na o~- _* * * , 
Y ? . ., • p y temy. Ogrodntcy zostawiaią ie w polu mzkę cen kw1atow - mestdy, s„ pi!- · TRZY ~'lYJA' Iót.K' Do Paf111twowego 

~hodzą, .dopytuią się_ 0 kwiaty_ 1 często I do pierw~ych mrozów. W tym roku nie- niejsze zakupy do sprowad7enia z zagra- ! kstytu•.u Sztuki Tea;ra1.nei p1zyjmowanf sq 

Jednak me mogąc sobie pozwohc n'!! kos~- spońziewany silny mróz zwarzy! w kraju 1 nicy. Jeszcze długo poczekamy nlł or- ) kandydaci z ni.ptmq. Instytut mieści się przy 

towny wydatek opuszczają sklep, mej wiele tysięcy chryzantem. chidee z Rivkry. 1 ul. AL 1-go M':l!c 6. 

poczyniwszy zakupów. _ ! Odczuwa się równreż brak fiolków I Wychodzimy z kw!adarnl. Za Wysla- ! 1>UNĄ HP.JA u• .„ ~- ,: t ł:.ćd 
11 

'd . 

w jednej kwiaciarni, o starej znanej ,· atpej~kich. Cer1y ich kształtują si_ę w Wową szybą złocą si~ jesit·nn.c chryzan- r się n~ ul. Ń~r~.IOVl~~~z:se,~~ z' znaj uje 

firmie w ·śródmieściu~ pytamy ki_er~:-w-1 grap1c_~~h 200 1 l~QO zł. za doniczkę. temy w kryształowym wazonie... I _„_ „ „ . . 
niczki - dlaczego kwiaty są drogie?. _ 1 Gozdz.1k1 są w ceme 120 zł. za sztukę. _ -~~ _ ;n!Fszczr..sqwp, ·HALl~KA. ~cwinna Panł 

Dowiadujemy się że duży wr1{ 1 'W na . 1 by.a ncrptsa do narzeczon~go, ze miałtt Pani 
. ,' . • ~ Y • i t h t • I • • k!" ft wypad'9k. Ni(' Wi"rzymy. bv chwilowi!! czer-

~be.cne ceny kw1atow miały ~mszczen:.t, 1 :i . ce z s a e.sn1 ~ e 1•1·'1· , wone p'cmki. które noz0sta!y Pani po opa. 
jakiemu u)egły podczas WOJOY fermy ! illl , -. - Iii I . 11 rzeniu mt'.lgly go dn Pcml zrazić 'Bardzo nie-

kwiatowe. Powierzchnie potłuaonych 

1 
doskonała bylaby jego milosć. adyby uza. 

szyb w inspektach -sięgały wiet·1 hekh- Cz ery gimnaz~a leśne w Po '-.sce leżniona byla. tv'ko 1 wylaczn1 „d nieei~a\. 
'w Na rawienie szkód i stwr:i-zenie :;: . . . . . • • z~telnośd Pa;i1 cery. Pe lego rocl3rtlu onarze-

ro. · P . . , , . . +. Ostatnio bardzo często Czytelnicy na- tają z pom1cszczc111a t utrtymał11a Inter· mu mu,;i byc Pc-ui brnd<;o ostrożna przy uży. 
rum prosperu_gcych hodo~lt ~.'Ilia .ow si z.wracają ~ię . do nas z, zapyta~i~m, l n:itowego. Poktywaj!J 09i ~zę~t~ kosz- wo:n~u kosr-ic''.' •·,ćw, by nie za~zkodz!ć sobie, 
,wymagały. w1elk1ego _naklafo ;P1ey ędzy gdzie zrtaj'lup st<' ":rkoł,v lesne, chc1ehby tow tego utrzymania, ktore wynosi zamiast pomoc. 

l pracy. Nic więc dzt:"n.ego •. z~ Jeszcze, bowiem poświęcić się temu zawodowi. około 500 złotych miesi<;cznie. I • • • 
er~z 10 owe , e. ~ eią i wet ~ n~p - Otóż prarrniemy poinformować na- Podania Ó przyj~cie należy kierować staly sale tt:nca, qtfał"' ;;najdowal.y m\łą roz. t I d l t k 1 ą oty I CZYT'.T11·'lCoJ~( 7.ala się, ze zamknlete zo-

kaJą na trudnosc1, 1ak b~a.k .us1011 I spe· :0zvch Czytelni1<ów, że p0siadamy w do dyrekcji odn0śnych gimnazjów leś- rywkę. Na kaw\mnię 1:;zy dandnry fe nle!'J 

cjalnycłJ nawoT.ÓW. - _ · · . ' Polsce <"Z.tery gimn:i7:ja leśne, a miano- , nych, przy czym do pod.1nia trzcb;i do-
1 
stać, do kina dl'>~tać •!ę lrndno · " u:xrnY · 

Przed wojń~ więksi.ość kw;~_\{'w byla _wir.ie:"_'. Marg~ninie, or. wht Ch :dzi0ski, I ~ąc.zyć: świadectwo urodzenia, ostatni~ I są rzadko ki 0 ay ciekawe! ,.Gd·dc mamy iść 
!prowad~:aifa· w zimie z z~g.ranićy. Przy- ":'OJ. pozn~!1sk1~, w _-L1m~!'owe1,- pow. S~\·iadec~w~ szko\n~, . wlasnoręcznie na- wieczorem ro!tweseJ!ć si~. potańczyć, v.ryszu. 

J·eżdżaly często sa!l1olotarn 1, mjrz::ids!e hma.nows1<.1. _wo_,. kra.ko;vsk1e, w Brynk~, p1sanv zycmrys. opm11; miejscowej Rady 
1 
mlt;ić?" :-- pyta-ją „Czyte niczki ': · 

t GI k I k d h 1. N· a rod. owe1·. zobon·1· (JZ" n'1e do opłat in- I Drogi~ C11: rto.lnit.zk\ - p•11ec1łiz katd.y '!:Cl• 
egzotycme od:nianv. <>lorc~yków. ~~chi-! P?Wl<l . IW!c 1 

1
"'.01· .5 ·1S o- ,1

1
,,rodWSKlC t b ", · .<' d l db. t , 

1 

kład pracy, ka11.da azkoh po&i·dcr świ Picę 
dei mimozy wspamałe tultpany roze o o, az g1mna7y1m .esn0 I przem,ts u rzew terna o_wyc or~z ~WI? ee wo z o y eJ stworzl"na wlo:śnle w vrm ctlu i•r- ~cie s:~ 

' ' 
/ 

I nego w Zw1erzyncu Lubelskim. • rocznej praktyki lesne1. miały gdzi.e zabawić i rozweselić. Thebc:t 

P I li ·telefon•czn• I Do gimnnjum w Margoninie przyj- Ponieważ rol< szkolny w gimnazja-cli r tylko wlożyc w to troch<' inicjr:rtvwy i trudu, 
0 ąCif 8018 :! ~ _ mowani s~ kandydaci po u!rnńczeniu 2 kśnych już się roz-pocz~ł - Czvtelnlcy , by śwfr,llica rzeczyw1śde spz!niała swo!e 

z centralami włoskimi · I klas gimirnzju!.11, ao p0_zostalvch - kan- nasi, którzy pragnęliby zostać przy_ięci I zadanie. • • • 

24 b h m · n b z_,. okednie po. dydaci z uk.onczoną szk nią po~vsze~hną do rtich w roku nast~pnym - powinni 
.m. uruc ? 10 0 e P; · 111 ; (7 klasową). Maks m<ilna gramca wieku juz dzisiaj postarać się o'ppyj;;cie na HAl'łJA T. Najlt-pial nlech ;ię. Pcrni po!n. 

ł.ą.czeme telefomczne Katowice .il Er! kandvrJ:itów wynosi 2:1 lat. praktykę lefoą, która Jest koniecznym lo1muJe V,: .Instytuue ~~skr-11 .ema Zawodo. 

diolan. ! Szkół ldnych lkealnvch nie ma ·do- wart1nkiem dost<inia si~ do gimnazjum 1 wego Rz ... micsla, u~ Ł~_--c::;ra 4· 

Dfr:Jd temu wszystkie centrale pal-
1 
tychC?as i w niijbliższym o:asie nie jest leśne~o. Po?a?ia te n;ikży _składać do l IIlrtA K. z Pl!.BIA"~1c. Nie widzimy Innej 

skie uzyska·y mo1ż1no51~ poroz~1miewania; przewid.,.hne kh utwonenie. , Oddztalu. Oswiaty ZawodOWC'J przv Dy- , rady, jak żeby „On'• przyj"'chal tutai l cże
się dr(')g.a1 telefonicznią ze wszystkimi i Nauka -w gimnazjach leśnych trwa 3 rekcji Lasów. Państwowych w Łodzi, /l nil się z Panią. Wtedy, jako Jegc- żonct, ,bę-

centralr>mi wlioskimi. łata, jest bezpłatna i uczniowie korzys- ulica Zachodnia 63. (kb) dzie Pani mogla z nim wyjechać. 
#* SWS!liZl.+;ff?i.-. 3'1PE &r·W $f· \ S 2* "Z"TV"l-F'fste'Jrr+=c=rt ~· -W"'~~ ... ~~~~~ 

• (,oazienna noroeika „/!,:t:pre.-:su" nie zrozumieć wlaściwego powodu ich' many kurzu, "'ci->,lb .leszcze widział 
wyprawy. przed oczyma te lill~ranową, tlf'likatną 

R k · 1 d • k b • .J Ostrzegł ieh przed niehezpiecze.ń- d'Qń m:odej kobiety. . ~ a m o e1· o l. e .iV st w em pour ·11.y na po:h1d 11 i owy wschód s· 01foe nra. yi-0 n iemi!'-Qgj eru ie, 1:1 si er-
"' z powodu wn1giej postawy Bctiui.nów :aut wchi' ,jeszcze sta', po~l··daj.1,f'. ni{). 

Farid, któil'y pocho·dzi:: ze wsi Dolne
go Egiptu, już od sze;du lat sprawowa! 
si.1Mbs, na tym bezludziu. \V tym rzasie 
odby! on jun jedena1f1cie walk z prze
mytnikami haszyszu i rozbćcjnilrnmi, o
trzyma! trzy rany i piic·1ć premii, za
awansował na sier.ixmta. Lecz wcią1ż 
je-szcze czeka:± z utP;slrni·enicm, by odko-, 
menderowano go z pustyni na jakieś 
bardziej zaludnione miejsce, gdzie mógl 
by sobie kup]ć •łłOn~ i ·ź;yć jak czHnviek. 

Pogrąi±ony w rozmy~laniach ujrzaf 
nagle na horyzoncie jakH poruszający 
się punkt. 

- Samoch·ód! c._ przemknc1'0 mu 
przez my1śl i zdumienie jego ni·e miało 
granic. vV ciągu szeAiciu lat jego shużby 
tylko raz jeden przeje.żdi.1al tnmte,dy sa
mochód, w którym siedziało trzech cu
dzoziem06w. Wież.li 1,.e soha, jakieś nie
znane instrumenty. Temu wydarzeniu 
za1Wlzit~,czał Farid, zresztią;, ranę po
strza!ową ucha, a poza tym i _pr·emię„ 
gdyż. w tydzień -p6riniej musia]J on wraz 
ze swymi ludźmi uwolnić cudzoziemców 
I rak dzikich Beduinó1w szczepu Huetat. 

W dziesi.ęić minut pó.źniej samoch1ód 
7..atrzymaJr się, przed p-0sterunkiem. Wy-

, siadło :zeń dwóch meticzyzn, EurO'J)ejczy
kó1w, or~z jakaś post11ć w męskim ubio
rze, w kt:'rrej Farid, ku swemu ~;rlurnie
:ńiu, poznal. kob1etię. 

- Tak musz:a. wyg1a,da.6 hurysy w 
'8Jll - Zł.QlllX~ Q~ ~»:f.~ pr_zz-

- ~':..~ ~ ... , ~ 

bylycl1, czy nie potrzeba im wody, lecz szczepu Hnetat. DwaJ Enropejczycv za- przytomnie na oddalaja,ey sir:: samo.. 
j_,zyk odm ',wi; mu posmsz-eństwa, a o- mienili ze soha szeptem kilka zdań, PO chćd. Z zadumy zbud.zi-lo go dopiero 
czy wciąi~ spoczywa;y na obcej dziew- czym jeden z nich, który biegle rnzma~ g+o~·ne chtapunie llnYarz:•:sza, doehodz.aw 
czynie. wiał po arabsku, zwrt~cH się do Farida ce z war;trza h~i·oku. ·Powoli podni1,sa 

Kobieta sposfrzegła natychmiast, z pr~~lYi,, aby nie d~l dziewrz~ ni~ do r" kę do t\ntrzy i p,:czul wtedy dclika 
jak wielkie Wl'a,'renie zrobiła na Egip- zrozumienia 0 gro.iq.<eym jej niebezpie- ny, nikly zapach :i·ej -v 11rfl.un. 
cjaninie. Powieclziah1. co~ do swoieh to- cz·eństwie. 111 1 · l · 

Wt-·1y niesnoclz'1-e.,va11 a ffi"·41 za~•\\'•1' - bJ .1.11 ac u n;'l n,10 p~szed. do .s\Yego .wiel~ warzy.szy, wsknza.±a na Fal'ida i wyllu- \j>\j_, 1 • " - 0 d 17 1 i.. <lł 
chne1ta śmiechem. tata w głQWie Farid.a: i.c biruliej cl.ziew- ilV,{ a, •0 S!llf' go .1 pom UL::\!( •JeZ SlO ~ 

Smiech J'e.1• wprowadzi! w ruch spa- czynie grozi-ł1a ~1mi·erć. Myśl ta jui ~o I bez wody 1 kara Innu za autem, w krm-
p nie opnszczala, wzmacra:a się, rozrasta- nę niespokojnych Plf.'mfon heduińskich. 

rali·żo'l'any dot,1d język sieri.ianta. o- ,.. * * 
stąpił ki I ka krokó.w naprz/1d i zaczął ia kaiżidą c:z.ąstke jego m!'Jzgu. * 
m6wić, lecz srowa jego by;l:y niezrozu- Gdy powstali ze swych miejsc krwa- Dezei·cja sie1"mrt.a, kilka krotriie od-
miai;e, gdy.ż w tym samym czasie zasta- wa m~lia zas'aniałR jego oczy. zi;-tezone.11;0', wz~rndn'a o~ć1 lne ?dziwie-
nawia, si.e [.!or«i.czknwo rn1d tym, czy je- - Porw~j te; <lzi~wczynę i uprowadź j 111~· .\V ,lrn11 t·u J~rl; 1 nk r_irzenrnno $ledz
go zaoszcz .idzone 6J funty wystarczyły- na swym wielbłia,dne - pomy.3la1f. t" 0 1 p1zcsiano s1i; zaJmować ta spra-
!Jy na kupno podobnej ż'°ny. · \V tym mome~cie warkot puszczone- wa,. 

Wreszrie jednak Qpanowal sir; na ty- go motoru obr.óci:ł w niwecz jego szalo- • Rr'>wnie;'. i trze.i Europejczycy, po po
le, iJż, mrg:i: zaprosić obcych 11a kawę. Za· ny plan. w1·ocie do kraju, nie mogli pod,1-1.c iad
siedli dokol.a ogniska, ktiór~ Farid roz- Farid stał znóiw, niezdolny do po- nych hlii\•rnych szPzegó1 .. tiw1 m~jących 
dmucJ1iwa1 dygo·cącymi wargami, pali- wzię•cia decyzji, przed samochodem, do zwi,n,tek z t11,iemnicz::1. ~miercia sier.:.an
ezą.s gtfy dźwięczny g!i:Js dziewczyny którego wsiadali cudzoziemcy. · ta, kti'1:rego zwinki o·dn': Iazt p~zypaJko-
wprawiał go w jaki1ś dziwny dreszcz. Europejczycy na pożiegnanie kolejno wo jak1<: patrol w g"~bi pusbrni. 

Mimo, i1ż nie rozumiał jej slltó.w, zda- podali mu r.r,ikę. Wreszcie pooa:a mur(} Obok ciafa zmar'.egu rn1kryto pr_vmi~ 
waio mu _si1~, jak gdyby cał:a b1<>goi'iĆ kc;- dziewczyna. tywny rysunek, wyryty w Jrnrnieniu -
nieba &p±ynr,Jlia nai.ó.. Gdy zaiś przypad- Farid nie umiał pisa.ć ani czyta~, nie mający n::ii,yidf)czniej JHZPdstawia·ć r!}
kowo palce jej dotkn~y jego !'$i, raz widzialł też nigdy pielęgnowanej r~ki ki7· kobie~. Poza tym nic. Pnniewaiź 
gdy brrula od niego 1raw~, a drugi raz, młodej Europejki, lecz to, oo trzyma;! w me chodzt.lfl o Tiluropejczyk11. nie zad_,a,
gdy podawał jej ognia do papierosa - swej szerokiej, ciemnobrunatnej dfoni, no sobie trudu, aby wy ja~ni& tę ź~ 
serce przestalo mu bi.ć na chwilięi.- wydawa.ło mu si·ę najpi1r•kniejszym cu- gadk~ 

, Siedzie!i t<il~ p_rzed b~rak.iem _vrzt;z <lem, jaki kiedy kol wiek .został .Przez A~- . Za downlono się prt.ypttszezenieni, żie 
e-aiiią g?dzmę, F a~1d ~0~1edział Sl!f:1, .T/.e I lacha. stwo!zony, ~Mc1sk. OOJ. drobn~J., s1erJ111nt Farid z niewiadomyrh powo
~udzoz1emcy w!b1erah .sl!~ na yotudmo- .ma~J pą-0zk1 wprawił w du;eme cale Je- dhw opu:#cilł swój poster11nek i zzin.eĄ 
w~ ~~~.f _~9·il ~łk~ d2~·. i~ RłM9a ł &41: 1u,~ -H~l i~ ta- wz~~~l 1 ao.r~a i prajp1i~1a.... · łL · 
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WICEK i WAC'EK (w czasie 
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WACEK: _Co to za mia:sto? l WICEK: - My mokniemy, a .tenł WICEK: - Dobry był pomysłl · I POLTCJANT: - Donnerwetterl.. 
WICEK: - Wieleń, ·a idziemy na ma tam parasol do pucuL WACEK: - Wiadomo! A po a.esz- Gdzież ~n ma parasol'? Czyżby się 

roznańl Jużeśmy u siebie] · WACEK: - To mu zabie.rz! czu ciśniemy do rowu1 mu na' deszczu tozpuścił? 

~ f Przeciw spekul ii 
Zawodowi spółdzielcy utworzenie Komisyj Cennikowych w całym kraju, skutecz

Spóldzietczość jest ruchem społeczno
ideowym, zasługującym na pełne popiir 
cie. 

W miarę jednak rozwoju tego ruchu, 
należy zwródć uwagę na pewien nie~o
ko jący objaw. Oto w Zarządach i Ra
dach nadzorczych rozmaitych spółdzielni 
spotykamy ostatnio .i e d n e i te s a m e 
nazwiska, i co ciekawe, że ci sami ludzie 
zasiadają jednocześrue w kierownict
wach spółdzielni nietylko nie pokrew· 
nych, jeślP.chodzi o ich charakter i dzie
dzinę, lecz o wręcz odrębnych rodzajach. 
Wytworzył się u nas nienormalny typ 

z a w od o w ego spółdzielcy. 
Fakt ten budzJ poważne wątptiwosd, 

co do int cyj tych zawodowych spół
dzielców, albowiem życie uczy nas, że 
nie można poświęcić się z pożytkiem dla 
dobra sprawy kilku naraz zagadnieniom, 
to też ten pęd do zajmowania szeregu 
stanowisk kierowniczych w spółdziel
niach jest albo wykwitem swego rodza
ju megalomanii, \ub też... węszeniem 
intratnych interesów. 

To wszędobylstwo, wfrącanie swoich 
„trzech groszy", jest objawem niezdro
wym i wymagającym czujności ze stro· 
ny powołanych do tego czynników, a 
więc ·w pierwszym rzędzie Związku Re
wizyjnego Spółdzielni. 

Jakkolwiek są ludzie ideowi, to nie 
ma ludzi ś w,i ę tych. Wyłącznie dla 
rdei nikt nie będzie tracił czasu i energii, 
rezygnując z normalnych za jęć zarob
kowych. 

Nomina sunt odiosa - ale o niektó· 
rych zawodowych spółdzielcach cw1er
(ają już wróble na dachu, więc dopraw
fy warto zająć się tą sprawą.„ (o) 

Mleko na kartki 
, 1 sklepach mieiskiei" s$eci rozdlietcze1· 

nym środkiem walki z nieuzasadnioną drożyzną 
W związku z ostatnią falą drożyzny w spekulacją. instytucji, któraby przeprowadzała sta-

całym kraju, Komisja Centralna Zwłąz- Postulat ten - jak się dowiadujemy- 1 łe badania wahań cen rynkowych i lik
ków Zawodowych zwróciła się do Rządu ma być w najbliższym czasie pozytyw- ; widowała nieuzasadnioną- zwyżkę cen 
o po-wołanie Specjalnej Komisji Cen, ma- nie załatwiony. Czynniki miarodajne · przy pomocy Komisji Specjalnej do Wal-. 
jącej przeprowadzić skuteczną walkę ze uznaly konieczność utworzenia takiej ki z Nadużyciami, przy. czynnym udziale · k • L d • klasy robotniczej. · 

Z a d U·s Z I W Q ZI Zostały już nawet :')grubsza uzgodnio-
ne zarysy formy tej nowej instytucji do 
walki ze spekulacją. 

Program Uroczystos„C.I 1 1·1slopada Główna Komisja Cen ma powstalf 
. . . · . . . przy Komitecie Ekonomicznym Rady 

. K?
1
m1tet ?bchodu ~Itt „Swl!Pta Umar-1 fadz1-eckiego i. na .c~ent~rzu '':' Raidogo- 1 Ministrów lub przy Centralnym Urzędzie 

1ych 1;1s.tahl następnJ•?,cy pr~gram :iiro- sz~zu delegacJe zrooią w1~ce 1 oddadzą ' Planowania. 'Będzie ona badała ceny na 
czysto.-:ie1 zadusi.nyeh w dniu 1 listo- hord poleg~ym za Polsk~ 1 ~o}noo,e.. I rynku na podstawie danych nadsyłanych 
pa-da. DyrekcJa K. E. Ł. podaJe do wia·do- · 'd · · · - · · w pooudnie zacifl uni"tt-e zostaną war- , . . . d . 11. t da b . przez wo1ewo zk1e 1 powiatowe Kom1s1e 

""' , . . . mo„ie1, l!ZJ w ruu 1s opa r . w zw:i.a,z- 1 C kt · b d · ł k 
ty przy grobach wszystkich ofiar h1!le- ku z nasileniem ruchu w kierunku ! . e~, ore ę ą. rozsiane po ca ym r~-
ry~u, poległych_~ o;bl'onie "!-0~norśc.1.. wszystkich cmentarzy, t'l'asy niektó- ! JU 1 na podstawie tych d_anych będzie 

G,;ó;wne uroczysto·~·c1 hęid.a, mimy m1·eJ- ry. eh linii uleg-n~ zmianie. I ustalała ceny na poszczegolne artykuły 
sce przed ,p;-ytą Nieznanego Zołnierza . · . . pierwszej potrzeby. 
na Placu przed Katedrią. g<l.zie przedsta- B:uch .PMW,ig.6.w do go<l.zmy. 7,3~ raino Jednocześnie projektuje się aby przy 
wiciele wszystkic1: org:miz-acyj oraz he,i~ne ~lej ?dbywail n?rmalme, Jak .. "': I każdej delegaturze I(omisji 'S ee ·alnej 
SJJol:eczeństwo bodz1 oddadząi hołd po1e- ka11_1di:i. medz1e1ę. na tom1ast od 7,30 n-117..eJ . t ł dd I I d . ł kt' p J. d 
g:łym bohat@om. ' wymienione linie hą·dią biegły jak na- pows a o .ze ny wy zrn. oreg? je y• 

p.
0 

zbióirce 
0 

godzinie 13,30 nastąipi+ą s~ę,puj,e: .Linia 2 .-: Chojny, P~otrkow- nym za~amem będz1~ prowadz7~me wal
przem6wi·enia przedstawicieli wojska i ska, Osiedl~;. Lt~1a 4 - ChoJny, Dar ki przeciwko pobiera 1acvm wv "ze r.env 
ur-0czysty apel polegl'yeh, po czym ~ro- br~wskai • K1lrńskiego, Plac: Woln0iśic1, od usta!on~ch. - . .. . 
it•one zostaną ·wieńce na gro.Die Niezna- Do:t,y; Lim~ 14 - Zarzew, P10t:i:kowska, Powołanie 'Kom1sJ1 Cennikowych na 
ne_.,.0 ~a'niel"Za. Widzew; Linia 16 :-.Zarzew, P1otr~ow- terenie całego kraju będzie miało pierw· 

O godz. 2-ej odprawione będzie nabo- ska, P?~orska; Lm1a 8 - urzed.ltwżlOna , szorzędne znaczenie w walce ze speku· 
żeństwo w kościele garnizo11owvm na do Zabienca. · j lacją, z.ap-obiegnie bowiem przerzucaniu 
PL Wolności. , Od god.z. 18,30 wszystkie linie o zmie-

1 

artykułow spożywczych z jednej miej
I wreszcie o godz. 3-ej na cmentarzu ni-onych kierunkach powr,óieą na wła.ści- scowości do drugiej w celu zyskania 

_wojskowym, przed pomnikiem iż 1.o.J:nierza we trasy. . - wvżs-zy,ch cen. {a) 

Ubez.pieczenie d zie ci 
w szkołach od nieszcz~śliwych wypadków„ - lnteresuJaca 

inowacja Państw. Zakładu Ubezp. ·Wzajemnych 
Przez Powszechny Zakład Ubezpie- l wydarzyć się dziecku w związku z jego · Njezaleinie od tych grup, istnieJe 

. Od dnia. l lis~opada w sklepach mlefs.kiei czeń Wz-ajemnych zainicjowana .została pracą w szkole, a więc w dro~ze z domu jeszcze trzeci rodzaj ubezpieczeń a mia
siec:i wzdzielczei wydawane będzie mleko interesująca akcja ubezpieczenia mło· d.o szko. ły, w cza.sie za1.· ęe .w laborat_o- nowicie ,,na koszty teczen'ta", g'cly 0·1e• 
świete na karty z miesiqca listopada Dz-O, d • • k I j Ak · t tk ł · h 
Dz' l-6 karty M (maderzyńskie) ML (dla z1ezy sz one.. CJa . a spo. ~a się z r1~~h fizycznych 1 c em1cznyrh, na dz1e· szczęśliwy wypadek nie . ocią nie za SO• 

chorych) oral! na karty Dz - o w 10 Stacjach! pe;n~ aproba_tą I poparc1e?1.Mm1sterstwa kdzmhc-u pl odi czahs . ptn~erwy, na wyciecz · bą kalectwa ani śmierci,P a w~maaa ku• 
Opieki nad Matkq i Dzieckiem na następu- Osw1aty, ktore wydało JUZ kuratoriom ac sz <O nyc 1 . p. .. K . d . "" 

J
·qce odc1~k1'.· szkolnym odpowiednie polecen1·a w spra- Ski dk b · i • raCJL az Y utzen moźe się ubezpie-..... · a a u ezpieczen owa wynosi w • t . . , . 

Dz-O w IO StacJacb „l'.ropn Mleka" lub wie. jej zrealizowania. tej grupie 3 zł. rocznie. Wzamian za to czyc w ym zakre~1e mdyw1dual01e w 
w Sklepach Miejskiej Sieci BozdzlelczeJ od Młodzież sz.kolna narażona jest w Państwowy Zakład Ubezpieczeń Wza- PZUW na podstawie oddzielnej urnowy. 
dnia 1 listopada do 30 na od'cinkl od 1-qo znacznie większym stopniu na n ·eszczę- jemnych zobowi~zuje się w razie jeśli Do~atkowa .skład~a wynosi w tego 
do 20-qo, IO Itr. mleka po o,so Itr. zaa od. śliwe wypadki, niż osoby starsze . .Jest uczen lub uczenmc.!ł ulegnie wskutek nie· rodza1u ubezp1eczemu - przy ograni-' 
cinek. to y.rynikiem temparamentu, właśc;wego szczęśliwego wyp:id.ku trwałemu ka- czeniu ubezpieczenia do wypadków, po· 

Dz. 1-6 "' Sklepach MieJskłeJ Sieci Boz- młodemu wiekowi, n'edoświadcze11ia, a lectwu - wypłacie jednorazowo 25.0PO wstałych w czasie zajęć szkolnych oraz 
dźlelczef od dnia 1 listopada do 30 na od- także lekkomyślności i niepctrzebnei· złotych. w d d d k ł · 
cinkl od 1-go do 20.90 ., 10 ltr. mleka po 0,50 brawury. W dk • . . ro ze o sz o Y I ze szkoly zł. 31.50 wypa u smierc1 todzma otrzymu- ' ł b · · ' 
ltr, na odcinek. , je 5 OOO zł na k zt b zas przy pe aym u ezn1PC'zPn1u po 1001 

M (macierzyńska)' w Sklepach NielskleJ Wprowadzane obecnie w szkołach U· D. . osb a ~ogrze u. zł. od osoby. 
Sieci Rozdzielc:zej od 'dnia l-qo do 30 listo. bezpieczenje ma na celu złag-odzenie na· ruga grupa u ezp1eczenia obejmuje Na k t 1 I z W 

t t · ·1· h dk nietyłko wypadki, które mog<> miec' m·1e1·. . osz a eczen a P U wypłaca 
pada na odcinki -od 1-go do 30-"", 15 ltr. s ęps w meszczęs lWYC wypa ów „ b ..,.. sce w związku z pracą młodzieży w szko u ezp1eczonemu uczniowi czy uczenic_v 
mleka po o,so ltr. na odcinek. przez zapewnienie ofiarom pomocy ma- 1 1 k t 

Ml. (chorzy) w Sklepach MieJ.sJcleJ Sieci terialnej. .e •. ecz. i. !e, które mogą się wydarzyć w wo ę w wysoko.ści 7.500 złotych. 
lozdzielczej ed dnia 1-go listopada; do 30 I Pferwsza grupa ubezpieczen;a o.bej· zrcm ~cisie prywa~nY"!· Składka ubez- ~~żda szkoła ma prawo pewną ilośd 
7~ lt.J. ~'ko- po 0.25 ae1 o.d1riłlek. ł m&tie 11im\;z.Pśl1_·w.e wvP.a"_ kia 1'at..:_e m_ " ,a!l p1e~nz;mo~a W>:nos1 WO\~czas zł. tli.-· najbiedniejszych uczniów wła~~~ do ..,. • „ ~ 4\4 ll!l•"'u :i'Wllilll.~lllł zas 12oz.!ł§ta1a te umt ~iecu.nia llez.ołałola w -

• 

• 
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. Obuwie · na kartki r:ie każda tf!łCza 1es1 pogodna ... 
OstatecztJ. enai1 111bi1111 

'Wydział Apro'V!+.!acjł i Handlu Mielsliego I n 
w Łodzi podaje do wiadomości tych wszyst- . w 
kich posiadaczy kart żywnościowych z mie- ' 
sięcy 1tycze6 - luty 1946 roku, którzy na 
zarejestrowany w sklepach, włqczonycb do 
m1eJsldeJ sieci :rmidzlelcizej kupon rv. z tych
że kart nie pobrali Dależne90 Jm obuwia, że 
osłćrleC%ny łennłn odbiora1 upływa w dniu 
i listopada 1946 r. 

-Dlaczego ,,nie slarczylo•·· biletów ulgowych? 
Domagamy się ~badania lej sprawy przez OKZZ! Dobrana. para Porząd~i w k!nach ł?dzkic~ zaw.sze lków z~wodowych !'"ają prawo nabyć po Właśnie siepzi przed nami urzędni-

p. 10 łat Za 
no•oc okapantonr"a pozostawiał~ wiei~ do zy.c~ema, to_ 1ed- dw.a bt~ety n~. kazdy numerek posiada- czka jedneg•J z urzędów państwowych, „ 111 • nak, co się w mch dz1e1e obecme - neJ leg1tymacJ1. która opowiada o swoich perypetiach' 

Wczoraj w Sądzie _Specjalnym odby- przechodzi wszelkie granice. !nowacja ta nast~piła celem „udostęp kinowycii: i 
ły się dwie sprawy: Heleny Schwar1z Ja~ wiacl·:>~o. wp:ow3dzone . zostały nienia kina najszerszym masom". Hasło _ Bardzo lubię kino bo jest ono dziś 
oraz Edwarda Braunessersa. speCJah.ie łegitrmaqe pracO\~mcze •. za ?ar?zo s~cz~tne, ,gJe pr~yjrzyjm~ się, w bod3j jedyną rozrywką', na którą my 

Oskarżeni zostali skazani na karę po okazaniem ktorych członkowie zw1ąz- 1ak1 sposob 1est ono wcielane w zycie. urzędnicy moż.emy sobie pozw.'J!ić. W 

to lat więzienia. Akt. oskarżenia · zarzu· Na skutek akcji •• Expressu•• . zeszłym lygodniu udałam się do kina 
cał obojgu działanie na szkodę osób po- ,.Tęcza". Było to w czwart~k. Do kasfi 

szttkiwanych przez Niemców w okresie Schabowsk·1 ma mieszkan1·e są dwie kolejki: jedna stoi wewnątrz okupacji. I lokalu, to ci, którzy kupują normalnie 
Helena Schwartz spowodowała poś- bilety. Druga - marznie na podwórzu. 

retlnio aresztowanie następujących osób: w domu lt"terato' w - Dz1·enn1·karze przypom1·na1·ą s1·ę N K M To ci, którzy reflektują n:i bilety ulgo-
I<ieresia, Smyczlrn, Magdzińskiego, Su- -. • • • we - publiczność pracująca. Postałam' 
rowca i Gajewskiego. Mianowicie, opo- Dowi:idujemy się, że na skutek akcji go, przez niemożliwe warunki mieszka- i w k'.)Jejsce, zmarzłam porządnie, ale nic' 
wiedziała swemu synowi, członkowi ,_,Express~" Zwią_zek ~iteratów znal?zł niowe nie mogą spokojnie pracować. 1-: cieś~ę się, te zoba~zę dobry fi~m. 
Se!bstchutzu o rewizji dok':m,nej w lej 1edn~k mieszkanie w ;edny~ ze swo;ch Nam dziennikarzom, nie wypada uży- Kiedy J~dn~k byłam medaleko od ok1e~ 
mieszkaniu przez władze polskie na kilka domow dla o?. Schabows~tego, ktory wać łamów naszych pism do walki 0 n!ł- t ~a - b1l~tow d ł a n as za.brakło. Dru?.1 
dni przed wybuchem wojny. Schwartz z dotychczas mte~zkał z _rodzin~ w_ do:n~ sze sprawy i interesy. Dl;:itego też znosi-!' az pos~łam. w sobo!ę· Tez do ,.Tę~zy ! 
pomocą gestapo łódzkiego doprowadził noclegowym. Nie wątpimy, ze rowmez liśmy ciężkie warunki bez publicznej i l~o koniecznie chciałam zobaczyc ten 
do wykryda . nazwisk polskich funkcjo· i inni literaci, bezdomni i mieszkający w skargi. ł ~1l:n. .I tym razem nie mi al am szczę• 
nari_uszy. _Wszyst~i~h aresztowano. Brak złych w<i_runka~h, znajdą schronienie w Nasz Związek zawodowy, jako jedyny, ~cm,_ biletu nie ~osta~am.. W nle_dzlelę' 
o mch wiadomosct domach bteratow. nie ma n'lwet własnego lokalu. w tych koleJk:i była taka duz~, ze sama zrezy-

Braunessers, celem wymuszenia zez- Wielu dziennikarzy znajduje się rów- dniach u Przewodniczącego N. K. ~-~owatan_i. Postan.owi!am wobec tego 
nań, pobił z pomocą żandarmów niemiec · nież w bardzo złych warunkach mieszka- M. była delegacja dziennikarzy. Obieca- isc. ?0 kma w po~edzrnł~k .• Iic;ząc się z 
kich żonę i dziecko Henryka Mikołajew- niowych. Ludzie, pełniący odpowiedzialne no wreszcie przydzielić mieszkania dzien- mme1szą frekwenCJą w tym dnm. 

· s~ieg.'.", .poszukiwanego przez władze f un~cje, na. jednym z najpoważniejszych I nibrzom. Czekamy na rychłą realizację . „Gd~ przyszłam była już kolejka, ale 
.memrecfne (hk.) odcrnkow zyci'l społecznego i polityczne- tej obietnicy! (z) nie duza. Nauczon<i smutnym doświad

czeniem, policzyłam stojących przede-

wyśJgu nieodpowiedzialnych szofer· na szosie łódz iei. -

~ną ludzi. Wiem bowiem, że każde 
ktno zo?owii)zane }est. na każdy seans 
sprz_edac. po 200 ~1łetow pracowniczych. 
Po?tewaz. dwa. bilety sprzerhje się na 
kazdą leg1tymaqę, więc bila.fów winno· 
~tarczyć na _100 osób. Jeszcze raz prze 
!1czyłam stojących przedemn11 i uspoko-
1/am się. Byłam bowiem 41. l ch.oc:iaa 
chłód przenikał dotkliwie, nie przejmo
w~lam się tym zbytnio, obiecując sobk 
przyjemność w kinie. Ale kiedy zna
lazłam się już przy okienku, usłyszałam 
odpowiedź, która wprawiła mnie w osłu 
pienie: „biletów ulgowych już niema". 
Gdy powiedziałam kasjerce, ie przecież 
p_owinny jeszcze być bilety według pro
s~ego rach~nku, otrzymałam odpowiedź, 
„ze do _mme już dażo łudzi je wzięło". 

Dwaj szoferzy ucie li, ·eden został· aresztowany 
Na ulicy samochody jadą z nieclozwo- szybkością i spowodowanie śmierci czło· 

toną szybkością. Cóż dopiero mówić o wieka. 
szosach? Odbywają się na nich wyścigi, Udało nam się zebrać także szczegóły 
a jakimi kończą się one rezultatami dotyczące katastrofy onegdajszej na uli
świadczy poniższy wypadek; który wy- cy Brzezińskiej. 
darzy! się onegdaj o godz. 21.30 na Szo- Katastrofa nastąpiła o godz. 8.15 ra-
sie Łódź-Pabianice. , no. Przy zbiegu ul. Brzezióskiej i Fran-

Nie zważaj~c na panujące ciemności, ciszkańskiej zderzyły się dwa samocho
trzej szoferzy osobowych samochodów dy ciężarowe - ZOM-u i Wyższej Szko
urządzili wyścigi, starając się wzajemnie ły Gospodarstwa Wiejskiego. Pierwszy 
jeden drugiego prześcignąć. samochód prowadzi! Henryk Szymczak, 

Gdy samochody znalazły się obok re- drugi Władysław Poborca. 
mizy tramwajów dojazdowych w Cho- Skutki zderzenia były straszne: samo· 
cianowicach ostatnie auto, wymijając chód ZOM-u uległ rozbiciu a jadący nim 
środkowe, uderzyło o krawężnik słupa ludzie zostali przywaleni. Na miejscu 
i stanęło wpoprzek drog·i. zginął pracownik ZOM-u Franciszek Pie 

Kierowca. wvorzedzoneao auta Jan · gzalski (Pomors~a 145), kilku innych: 
Matniłko (Lódf, ·Karolewska 44) nacisną_! Stanisław Szymański (Bazaróa 8) i Adam 

Franiak (Bałucki Rynek 2) zostali ciężko 
ranni. Karetka pogotowia ratunkowego 
odwiozła ich do szpitala św. Jana. 

Na miejsce sprowadzony został spec
jalny ekspert dla ustalenia, który z szo
ferów ponosi winę w katastrofie. Do wy
jaśnienia obydwaj zostali zatrzymani w 
areszcie. 

, Tyle nasza czytelniczka, która obu
rzona do żywego przyszła wprost z ki· 

Wypadki te podkreślają jeszcze raz . na pożalić sif„ . Spełniając jej prośbę, 
konieczność ,. zastosowania natychmiast porus~a.my h, sprawę publicznie, tym 
jak najbardziej radykalnych środków za- bardz1e1. :1:: . yparłck ten i kino to nie są 
pobiegawczych. Osiągnąć to będzie moi od? sob 1 ?'n e. Ba!.agan w kinach jest 
na - jak wskazywaliśmy przed kilku ta~1 s.am, Jak ~rzedtem i bilety ulgowe 
dniam~ - tylko przez poddanie wszyst- znikają w podejrzany sposćb. Gdzież be 
kich szoferów ponownehm f skrupulatne- wiem podziało się t 18 biletów w kon· 
mu egzaminowi oraz przez jak najsurow kretnym wyp<idku w klnie „T~cza''? 
sze karanie sprawców katastrof. ~pr_awę tę polecamy OKZZ, w ręku 

gwałtownie hamulce, wobec tej nieocze
kiwanej przeszkody. R.aptownie zahamo
wany samochód zatoczył elipsę i wysko
czył na tor tramwajowy, uderza.iąc o słup 
wysokiego napięcia, który .ściął w środ

Sz o a. dla położnych 
· uruchomiona ma być w Lodzi 

k!or~J spocz~wa cala akcja ulgowych 
b1letow do km dla pracujących. 
Ludno~~. pr:i~ując~, dla której kino 

rzeczyw1~c1e ~est J~dyną godziwą roz
ry"".ką, me moze hyc przedmiotem roz
maitych machinacji biletowl'Ch w ki• 
nach! (x) . ~bok. dotl~liwego bra!~u pie!ęgniarek, I nad_ 6 . milionów ludzi - szczegolnie 

ku. 
Akurat w krytycznym momęncie obok 1ak1 da3e się odczuwac w Polsce - wazna 1est dla nas sprawa szybkiebrro 

słupa przechodził motorniczy L.W.E..K.D. b k I Władysław Szczerbi1'iski (Łódź, ul Soko- ra również po ożnych. Brak ten odczu wyrównania tego ubytku, a więc spra- Koor· dynar1·a ru-chu-
la 5), którego padaJący słup uderzył w wany jest może nie tyle na terenie więk- wa przyrostu naturalnego. Łączy się "° 
głowę taką siłą, że rozbił mu czaszkę. szych miast, ile szczególnie dotkliwie na zaś z nią zagadnienie dostatecznej ilości ółd • 1 •• 

- · ·· wykwalifikowanych położnych. sp Zle1CZOSCI D. rzemysłoweJ· 
W stanie beznadziejnym przewiczionr, prowrnc.11. Szczerbińskieg-o do szpitala w Łodzi. W wielu· wsiach po dziś dzień przyj- Niestety, zbyt mało mamy dotychczas <::entralne Zjednoczenie Spółdzielni 
gdzie zmarł.nie odzyskawszy przytom- mują porody. ciemne zacofane „babki", szkól dla położnych . Istniej'l takie szkoły ~rzemysło~):·ch na posiedzeniu Rady 
ności. nie mające pojęcia 0 prymitywnych w Krakowie przy klinice uniwersytec- Nad~?rcze1 '· Zarządu postanowiło wy-

chociaz·by zasadach hi·g1·eny Nai"bl·z·sza kiej oraz w Poznaniu. W proJ·ekcie 1·est sta .. p1c do Zw1nku Re"'t.zyJ"ne!!o z '"ni·o-
Zbrodnkzv szoferzy <lwóch pierw- · . 1 

- •
1 

" - ~ " -bowi·em połoz· n od-' alon · t t I k. z.a łożenie tego rodzaju uczefni i w lodzi. sk1em o powołan1·e I'on11·s1·1· Porozumi·e-· szych samochodów zbiegli, korzustaJ·ąc · a 11 
· a Jes. o Y e 1- , _ 

z panuJ'ących ciemności, natomia~t szu- !tomebtró"".! ,_Ad dr.oga jhest zł~ 
1 

i koń po- Ma się tern podobno zająć Polski Czer- wawczej wszystkich central W'SDNJar" 
rze ny JeSL o mnvc robot A sl ut I wony Krzyż. . czych spółdzielni przemysło"'\'L-·h w' Pol· 

fer Matniłko zosta1 zatrzymany. Będzie ... · . -, . · „ <, ~ < J' t t d w J on odpowiadał za jazdę . z nadmiermi t~gor Olbrzymia .. sm1ertelnosc w;srod e.s .„ o je n~k dopiero .•• „~ieśń przy- sce. __ ..,.., ,....:.
1 
memowląt na wsi 1 częste wypadki za- szłosci · Naraz1e PCK ogramcza się do ~eiem. powalania tej Komisji _jest ko.; 

n m • każeń popołogowych. prow::dzenia kursów dla sióstr pogotowia ordyn?CJa ruchu spó!clzi'.'lczości przemy-
r o~acy wracają . O nieproporcjonanyIT! r?zmieszcze- sanitarnego, gdzie w ciągu 5 miesięcy słowe1 w Polsce dla jej dalszeao rozkwi· 

Z liemiec do krafll mu. połoznych n_a tereme "!rast i wsi słuchaczki zapoznają się z podstawowy- tu. "' 
' świadczą chociazby następujące cyfry: mi zasadar;ii służby ~rowia. Wykłady ~ 

W najbliższych dniach zostcmq :i:organizo- Podczas gdy w lodzi jest 215 zarejestro- odbywają Slę przy ul. P10trkowskiej 190. UWAGA I. WIĘZNIQWIE POLITTCZNn 
wane stałe traMporty repatriantów ze stre- wanych akuszerek _ to na terenie ca· Na ku;sy te przyjmowane. są kandydatki W ~lu I lłstopada o godz. 14.SO zblór'ICcr 
fy okupacyJnej angie-;::klej do Szczecina. · lego wo,iewództwa łódzkiego jest ich z ukonczoną szkołą powszcchn~ w wie- wszystkich .członków Koła Grodzkiego Pol.; 

Dwa transporty b'łdq kolejowe a Jedenłtylko 185. ku 0~ 18. do ~O lat życia. Wykłady od- s~iego .z~iqzk~ ~-, ~ięźniów Politycznych 
kl by~a.ią się w3eczorem od g.odz. 7-ej dol ~1t.lerow~k1ch Vv~ęz1en r Obozów Koncenlra• 

mors . Tygodniowo transporty te prz7wo- W okresie wojennym, O'dy straty bla- 9-eJ. Po ukonczeniu kursów - absol- YJnych •w Łodzi na cmentarz grzebalny 1r 
~ bjcig I lii.e~!K! ł II•· 1-:Qklików IJJ. Wgicz,.ne oaszeiO UiIQ~._, wvniQ~łv. t:M:I· H..; i,; . .,.„ . Radogoszczu. · -~ w . ._„ nnłN ł!MMQW&llł Sj il łilł..~ Jlir..l ~~DA ~l!l~w„ · 

• 
J 
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W b r '-' I l d\Voje mają się KU sobie..... . - yo rnz soute .. „„„ . 
Profesor Konrad Przegórski jest pod- r . -Młodzi całkiem ina~zej tłumaczą 

niecony. Ma w ręce siatkę do łov.:ienia ' sobie uśmiechy matek. Więc są trochę 
owadów _a w oczach rozradowame. chmurni - i odsuwają się od siebie jesz-

Krystyna z>łt:olna przymyka czytaną cze bardziej, siedząc na wąskiej kanapie, 

właśnie ksi<iżkę i leni~ie wyciąga się na w nowe1· powieści ·,,Expressu • Uwa1a, uwaga! wypc~anej końskim włosiem. 
trawie. - Za to, kiedy się spotkają znowu la-
Wokoło panuje cisza. Opodal - obr.a- Dziś zaczynamy łowić „złote rybki" W n owej powieści tern będą już mniej powściągliwi. 

rnowana wikliną - srebrzy się odnoga „Expressu". „R
1
ybkami" nazywamy takie słowa, które czytajf! Tamtego roku wiosna nastała wyjąt· 

Wisły. \Voda jest tu tak spokojna, jak\ się jednakowo z lewa na prawo i - wspak. kowo wcześnie, Wielkanoc zaś obcho-
gdyby nie odpływała jui dalej wyglącla AR AVAL ŁATAŁ · t dzono bardzo oóźno. Kiedv wiec Krv-
jak wi~lki, . cichy staw. W oddali znika Na przykład: RAD ' L ' 1 • p. styna przyjechała do domu na wakacje 
samotny kajak. Chodzi o to, świąteczne, ozorkowskie lasy, w których 

-I cóż się takie.go stało'? - spytała AŻEBY ·czYTEL'NII{ WYTJ:1ŻYŁ UWAG~ I „ZŁOWIŁ" JAK ojciec jej był nadl~śniczym, wyglądały 
kobieta uśmiechniętego towarzysza. NAJWI~CEJ TAKICH „RYBEK", t. zn. wyszukał z powieści jak jak potop świeżej zieleni. 

- Wyobraź sobie! - odpowiada pro- najwięcej słów, czytających się jednakowo nonµalnie - z lewa Krystyna przywitała się serrlecznie 1 

fesor, siadając u jej stóp - uganiając • l rodzicami i -zaraz potem p·>stła do la~u 
się po wiklinie za wy 1·ątkowo barwna. na prawo - l wspa i. 

k bl "" b ] 1 d • k Po szarej, zadymionej Lodzi, st~skniła 
łatką (Agrion pue\\a) zobaczyłem niespo- . Nie wszystkie jedna „ry n ęc ą u wzg ę mane ·W on· się za jego wonną ciszą. 
dziewanie przelatującą nad wodą parę kursie. ,,Rybka" musi mieć 11ajmnie1· 5 Jiter, jednosylabowe słowa, 

Szła wesoło śpiewając. 
zimorodków... chociaż czytają się tak samo jednakowo - normalnie i wspak, - · 

Ach, ten niepoprawny Konrad! Ma jui Konrad iuż z daleka uslvszal fef P"ło~. 
trzydiieści parę lat, a wciąż jeszcze po- NIE 'VCHODZĄ W RACHUB~ - .,Idzie ·przez las, śpiewając"' .•. 
został takim s-amym -sentJmenta,lnym Połów „rybek" obliczony jest na 10 dni. „Rybki" czytel- Przypomniał mu się p~cząte~ ulubionej 
c.b\opakiem, jak wtedy, kiedy przed laty 1 nicy łowić będą W. PIE,PVSZYCH .10 . ODCINKACH NA powieści Kellermana „lngeborge", 
wędrowali razem po lasach ozorkow- SZEJ NOWEJ PO\VIEśCI. - - Jak się masz Krystynko - Konrad 
skich. ' dogonił ją szybko. - I ty przyjechałaś 

Usmiechnęła s!ę d niego z czułością N arazie tylko zakreślajcie atramentem znalezione rybki i już do nas, a i ~imorodki z nad nasze2o 
nieledwie macierzy Ilską: zupełnie tak, CHOWAJCIE ODCINKI POWIEśCI. O dalszych czynnościach stawu orzvleciałv również .•. 
jak do swego synka Toma i spylała, powiadomimy Was· po zakoi'1czonym połowie. . • Przyjrzał się óacznie swojej dawno 
udając! w_ielklse hzainttełr~so~anie. I{to· złowi ogółem najwięcej rybek w . ciągu 10 „ dni niewidzianej przyjaciółce lat dziecinnych 

- coż?· ~ 1: wy a es je. _ i nagle olśnił0 go ·Spostrzeżenie. 
Profesor P.rzetarl swoje oczy typowe- :ofrzyma nagrodę. 

go krótkowidza. - Wiesz Krystynko, że zrobiła sit 
- Może tą siatką? Nie, nie schwyta- I naqroda !J tg§. zlotqc:h już z ciebie panna: uroslaś bardzo prze2 

łem ich! Zaf urkotaly jak dwa zielono- li na.-mroda 3 tqs. zlotqch ten czas ... i wyładniałaś! 
czerwone , klejnoty i zniknęły za kępą.„ ' Dziewczyna zaczerwieniła się gwał· 

Ale za to złowiłem jedno śliczne wspom- ~'..~ } naqro_dq ·po 2 tqs. zlotgch I townie: i w tym rumieńcu spłonęła ostał 
nienie„... • • nia resztka jej dzieciństwa. Była już p0a 

Położył rękę na jej dłoni i spytał cie- i 3 naqrodq po 'f •. fJ o zlotgcll· "ażda tern małą kobietką, kiedy odpowiedziała. 
pło: • - A i tv. Konradku. wv11l::idas?. ia~ 

- Przvoomnialv mi sie tamte zimo- A Wl~~C, UWAGA! ŻYCZYMY SZCZ~śLIWYCH I DOBRYCH prawdziwy mężczyzna.„ .. I bardzo cd lila 
rodki z nad stawu w lesie naszego dzie- POŁOWóW ! twarzy w bia,łej akademickiaj ciapaa ..• 
cińshv a„.„ Czy pamiętasz je jeszcze? Szesnastoletnia pensjonarka i dzii-

Stawek i las dzieciństwa Krystyny po- I . . . . więtnastoletni student Wydziału Przyro4 
zostały już bardzo daleko. Minęło wiele ·chlópc~ .. I nrewmn~, _ale JUZ rozbi:dzone światem, ale nawet sami przed sobą. A niczego Uniwersytetu Warszawskiego 
lat od tamtych dobrych czasów ale Kry· serce 1e1 . stukało mesmlalo: a n~z zno- tu pan nadleśniczy podnosi do góry rzucają na siebie raz jeszcze ukradkowa 
styna pamięta jeszcze wszystko bardzo wu, tak Jak tam nad stawem ztmor~d- kieliszek jałowcówki i naigrawa się z spoJ·rzenia. "' 
dokładnie kow, weźmie mnie w ramiona i pocałuje? Konrada. 
· - Jakież 1 b · '? Boże Narodzenie było WYJ.<1tkow~ mroź -: Za '?oich, czasó~ młodzi_eż b>:ł::i .in- - Dobrze żeś też przyjechał!.„ Będę 

mog a ym zapommec. 'l ... r 1 · l b l d k b I miała w tobie towarzysza przechadzek 
Przecież to był naj$zczęśliwszy okres ne. Krysty.na zaziębiła się trochę i ka-1 na .. wypic u 13. a, ~. 1 0 0 . 1et szia 13 < 
moJiego i•cia - przymyka oczy. szla!a. Troskliwa matka nie chciała wy- w d).m- A ty? ~le P1 J~sz. • a s1edzQc obok po lesie. Czy chcialbyś przejść się ze mną 

J Kr K d ł nad stawek naszych zimorodków? -
I znów zobaczyła siebie jako szesna- puszczać jej z domu. Tak więc prze- , }'.S' przypominasz .. ame u ę, ~o~my-

stoletnią dziewczynę, idącą w kwietni.owy padły przechadzki po lesie, gdzie bywa sl~Jąceg? o _mar~os~iach . tego ~"'.'ata. pyta Krystyna. , 
dzień leśną drogą.· . tak miło, gdy mocniej dogrzewa połud- EJ, Kry.ska, 1akos me, umiesz wz1ąc się Dawniej, idąc przez las, trzymali się 

• • • niowe sloi1ce, a sucho skrzypi pod no· do swojego kawal:ra:.„. często za ręce. Tera·, orl l_ ie, jaJ:iego 
- Będe zawsze wspominała to Jato Q'ami śnieg„. . I K~ystyna czerwiem srę. Młory aka- dokonali przed chwilą ja\.,: ::'.-Jyb) oddaliło 

I · d ·~ d k l d k ich o siebie i onieśmie'..iio Szli „;ażde z - przytuli a "lę o niego nagl:;m ru- Jednak w pierwsze SwiPto zobaczyła ~m1, nerwow? przy({ <! a się pu~no -
:hem . dziewiczym. I wledy to pocałowali w · ... c10m. A tu obie matki nachvh.i i Z s1e ku osobna ze sztucznym pat Fen; rnzma-
.się po raz pierwszy: krótko, bardzo nie· g~ z.n? u. . . . ~· sobie. Szepczą' coś sobie do ucha, spo- wiając o ostatnio rr 70•' 7

' t'.rnvch Ksiaż-
śrniało, prawiP- dziecinnie. Ojciec Konrada .- Wiejski nauczy~t~l 2;1ądają w stronę dzieci i śmieją się. kach: dwie mate r7C'W'1t w. -;woje] obłu-

Ale 1:ak, jak przedtem marzvło się Kry - przy~z~~ł ":' dniu tym ?0 ~adlesm- - Czyżby szydziły z nich? _ chmur- dzie i przemiłej hipokr vzJi istoty, wę-
stynie, mocne uściśnięcie jego ręki, tak czego Kiehnskiego wraz z zoną 1 synem. nieje przewrażliwiona Krysia, bo nie wie drujące po le::.ie, P'CL ie wszystko było 
późniei przypominać się jej będzie pod- Młodzi przewitali się ze sobą oJicjalr:ie że obie stare przyjaciólki są' w tej chwili jedną ~ielką prawdą ..• 
ezas lekcji matematyki i w samotne wie- i siedzieli poiem .o?ok sie~ie ze ~ztucrną t:~rdzo szc~ęśUwe. Ze przed eh\.\ ilą Ki- I tak było już prz0z cały czas śwląte· 
'zory tamten pożegnalny pocałunek. powagą na wąsk1e1 kanapie, podczas gdy hnska powiedziała do nauczycielki: cznych wahacji. Kiedy jednak przed 

Niecierpliwie czekać bgdzie na święta starsi grali w preferansa i gwarzyli we- _ Kiedy spotkaliśmy się po raz pierw "':yjazc!cm. raz _jeszcze. przesz I.i się po le-
Bożego Narodzenia Ale jui nie dlatego, solo! • szy, twój chłopiec ·miał lat jeJenascic, a ste -. moze n~lrr:o _wolt, a moze z preme-
le lubiła spoglądać w blask kolorowych Krystyn I Konrad czuli sr~ znowu moja dziewczynka osiem. Di:eci zaprzy- dytacJą - wzięli s1ę znowu za ręce. 
lwieczek i srebrzyste girlandy mfgocą- onieśm_ieleni Krępowało ich spoj!ze~ie. jaźnily się z miejsca. Ja zaś obserwu- I Krystyna doznała wtedy niczym nie 
te na -ielonych gałązkach Bożego rodzic:_o~. Zaw.stydzały ruba~zne zarcJk1 I jąc galanterię _1, jak~ Konrad z~raca~ się, rlającego się opisać wrażenia. 
trzewka. n~dlesn~c:~g~ 1 rzucane pod ich adresem do Krystyny zau.wazyła_m: ,W1~sz! ~e z Czyżby w tym tygodnlu, który gor~-
Skończyły się już jaj. da"'ne dziecinne medomo\\ 1en.a. . , l tych małych moze byc za dzies1ęc lat cością slorica wvcrnrowal z pod ziemi 

tęsknoty za magią nocnej Pasterki. Te- .B~ł? im nie~rzyjei;inie.. Prze_c:ei ich bardzo d~brana. par~", . tyś wzr.usz~ła ostatnie wioserne kwiaty i •Zioła, doj„ 
tz czekała nleci.erpliwlie na święta, tyt- m1łosc stanowiła taJemrncę, 1dorą tro- wtedy ram1onam1. Mysię Jednak, ze n1P- rzały równiei jej zmysły? 

dlatęgo. i• zobaczr. mowy swoje~o skliwie 1trzegli alt tx:Iko ~qteQ całzm słuszni~ bo tak mi si~ coi wx;daje1 i& ci 40, 1., IL) 
I 

• 

• 
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Od Gruźlica - choroba prolelariata 
I id 

Dziś rozpoczęło się wydawanie ma
teriałów wełnianych na kartki odzieżo
we na m kwartał. 

a et zdrowy czlowie 
Zgodnie z naszą zapo ·edzla sklepy winien raz 

wy iesiły specjalne wykazy, z których 
każdy może się łatwo zorieJ!łoWać, kie-
dy ma ię zgłosić po biór swe o r:zy-

do ro~u poddać się badaniom lekarskim. 
mieszkańców ~ 30 umiera aa gruźlicę 

- Na 1000 

działu. Na odwrocie naszej karty odzie- W jasnym gabinecie p1·zychodni prze- "Dlac1 go nie zgM>sH się pan wcze&. 
żo vej wyszczególniony jest numer re- ei ,·gruźliczej stoi prz.e<l lek. ·1em, miło- ni j" - to pytanie tak czesto t0%lega 
jestracyjny. Wystarczy więc 'tylko spoj- dy, dobrze zbudowany m i«1.-.·11 ·. Ocz ·i~ · gallinetacl1 lekar kich przychocini 
rzeć na \ ·ywieszony wykaz ilościowy, m 1odego robotnika patrz.a z niepokojem przeciwgruźliczej. Lekceważ1enie lub 

-ab" zorientować się kiedy należ , nam na spowmż:nia. nagle twarz ekarza. nie..::rwindomoM o wtrumym stanie zdro-
sięJ zgłosić do sklepu. - Panie dnktorze. czyi.iby na .pra - wia spn;yja nieizmiernie tej, jednej z 

d~ by! tak źl ze ą.? u.jstra z iejszyeh chorób, jaką jest 
Każdy sklep będzi zalatwiał dziennie - ta zi nie ma ehez ieczeń- 1rnźliea. 

100 osób. Kto z ważnych prz:vczyn nie 1 t , nie Ol! .!ech tk aić przt-d pa- Organizmy w ·ciei'.1czone wojną. i c• 
bedzie się mógł z.głosić w wyznaczonym nem, ie 1.e. 0·10 zai. t ie~, le ~ pmco kimi warunkami okupacji >Y. nit.>zmier
Jniu - przyjdzie w nas~pnym z tym, że mocno 1!1nie niepolrni, może nawet tr~e- nie podatne ·na ~~aki maJei1kich a tak 
zo tanie już załatwiony po innych. ba b, 11e zast . ować od e - odp<>ma-1 e;r tnych bakteru, zwanych - pr~tka-

lt t · 1 . · ł 50 da lek, rz - ale dlaezeg p • i.gro- mi Kocha. 
i•ia e!1~ Y zawierają wenę w a sH się wcześnie]?- Do walki z tą, chorobą stanęty setki 

przewaznte O procentach. Ceny waha-
ją się od 220 do 320 złotych za metr. z 
Udając się po odbiór materiału należy 

wz.iać ze sobą dowód osobisty, ponieważ łsw 
na męskie kartki nic będą wydawane ma l 
erialy damskie i - naodwrót. i ied 

W 1dawnictwo welny trwać będ7.ie do 
30 lis <Jpada. (i) 

Otrzyma 1i·:·my wczoraj 4'0%Puezłiwy 
łist d lob.i rih · rry ic_y Ki-
1i.ó.s 'c' eg 41. 

Na Lrenie tej po esji znajduje sią 
popT;:,eczna '.! 1 · ;;1t to 'a oficyna, kt.:ira -
jak komun:kni' lokatorzy - grozi ·ru
nii:-ei m. Przed wojn.ą. ' spos:.ib :\\'.adli
;v.·y przeprowadzone zosta:y tam roboty 
ziemne ,które osl;abHy do tego stopnia 
lfunt!a ent, e dom poeząl} osuwa,ć si~ 

Z biegiem czasu sytuacja sta'.a się 
tak powa.żl!la, że zast~a konieeznośli pod
stemplowania niebezpiecznej oficyny. 
Obc~nie, niezaJe 'inie od tt-go, na klatce 
schodowej i w ka.żdym mieszkaniu 
znajduh się sfopy, mają.ee zapobiec n.iG
sicz '!'~ciu. 

Czy ~ednak. zdoktj~·T - pytanie to 
, ędzn sen z po ·iek nieszczęmwych 10 

r<>dzin, zamiesz:ku:iąieye t~ oficyne, i rty
ją.c. eh 'W ciąg}ej obawi katastrofy. 

Lokdor:zy Z'i 'ródli sir; do N a<lzwy
czajnej Komisji 1Vfie.szka11iowej, prosząc 
o rzyznanie im ~akichś innych' miesz
k '1. 

Odpowie-dziano im, aby wskazali mie
r;zh:i ·•ln nie wj t; t~ przez nikogo, a w-Oiw
czaR :rKl\'.1 natychmiast przydzieli je za

ro.oonym. 
• * 

A oto inny list od czytelniki1w, dw
ni<l>i w sprawach mieszkaniowych. Cy
tujemy go dosrrownie: 

,,Bardzo często pisze si~ o głodzie 
mieszkaniowym i lu<l.ziacb bezdomnych, 
gdy tymczasem są jeszeze w miedcie do
my do te.i pory nie mieszlrnne. 

P1·zy ulicy ~fagist.rackiej .n.r. 20 i 22 

W/Jl 

Przy ul. Piotrkowskiej 56, zr 1jno- miejsk~ l;'5dzldm ryżej wspomniany 
wanej zupe nie <>'ficynie, powstal lu- wlaściciel zakładu fryzjerskiego otrzy
tym rb. zaldad fryzjerski , którego w1a- mal zawiadomi~nie dnia 22 bm., aby w 
ścicielem jest ob. Tadeusz Kober. dniu 25 bm. na o res trwania remontu 

Wyremontowanie tego przedsi~hior- opuścił zakład. Jest to równoznaczne z 
stwa kosztowało dużo nakładu sił i pie- calkowitym i bezpowrotnym usunięciem 
ni9dzy, ~ak również owięcenia pracow- się, gdyż ob. Koberowi wyraźnie 
ników zakładu, którzy pierw ?f' tygodnie oświadczono, że do swego zakładu już 
pracowali .za grosze, myśląc 0 lepszej nie będzie mógł powrócić. 
przyszło.ki. W razie nieopuszczenia zakładu do 
· .Obecnie dorn ten został przydzielony dnia !lziskjszego, Nadzór budowlany 
Zjronocze iu Energetrznemu okręgu zapowiedział na dzień dzisiejszy eksmi-

łódzkiego, które zamierza pomreścić sj~b. Kober, który przy zakradzie 7,a1
·mu

tam swe biura. - je jednocześnie jeden mały pokoik, gdzie 

• 
~a 
elili 

Do :wiadomości naszej o Tiabywaniu 
mebli poniemieckich zakradła i&- pomył
ka. Zabieranie mebli tym, któ ·zy nie zło 
żyli wniosków w spr a\\ ie ich kupna, roz 
rozpocznie się nie z dniem 1 listopada, 
lecz - jak wvnikalo z samej treści wia 
domości z dniem 1 grudnia. Do 30 listo
nada bowiem można składać wnioski. 

ł. 
oże koszto ać i natty 

Lc:11trala Produldów Naftowych poda
je do wiadomości, że cena wolnorynko
wa za Htr nafty wynosi 30 zł. 

Pobieranie ceny wyższej przez sprze
dawc.ę, czy to \v mieście czy na wsi jest 
~ieuzasadnione i niedopuszczalne. Wszel
kie wypadki przekroczenia ustalonej c~ 
ny nafty należy zgłaszać w najbliższym 
oddziale, składzie łub stacji benzynowej 
Centrali Proi.luldów !\'aftowych. 

Jednakże w myśl qecyzji, jah.ic olrz~ - mieszka z rodziną, zwrócił się o intcr
rnało Zjednoczenie Energetyczne na te-n wencJ·ę do Związlm Za\\'O'lowe.a 0 pra- KO!l1U. 'IKAT zw. D1WROWSZCZAKOW 

ZllP!S'l' DO SZKOł. d d · d t G Jl d F> om o v1ceprezy en a Ja .a~a z nia covmików fryzjerskich, a ten wystoso- Związek Uczestnikow Walk o Wolnośó 
Wyd~iał Ośwkto~ Zan:ąąu Mle}skieqo 25. IJ. ą6 r. L. dz. XIX 'Nr. 168, 46 wszy- wał w tej sprawie do Prezydenta Mijala Hiszpanii (Związek „Dąbrowszczaków") zor• 

w ł.odz1, chcąc uz;nozawić naukę nlezaam:xn- 1 scy f< katorzy, którzy posiadają wcześ- b . ł 1 ganizował w ł'..odzi Sekcję. Lokcrl znajduje 
sowcrnej młodzieży k:>munlkuJct że w s:kole • • • "' "' d i 1 ° szerr;iy memoria' prosząc 0 ws rzy- s1·ę w Ło.,,-' przy ul. t'cuuto·"1'cza Nr 56 m. 

· ' • 1e1 ze ecyzJe w '.uane prv·z ny z a • k · ·1 • • • • • ~ " 
pyzy ul. Piotrkowi;kiej 115 orzyjmuje się Jen l1uwat„„un1·.-w- m -; ~ -:,- : ' . . manie e sm1s1 przynaJmntej na m1es1ąc " le! 256-9• W poniedziałki środy i piątki 

. . . - !'"'- ..... """y aJą po7os.ac -na lll•eJ· .„ d ·I · b J( b · • ' · "· ' 
cze ap17y ~oc~m~ó'n 1932 i sto·•„ rch nc ae- · scu. · · 

1 

oraz O P• zy Zlv ;me. o . o ero~1 mne- od 17-ej do 19-ei. Wz:·v' r się ws;;ys!kich „Dą-
m1>s\I I l n suo.y powszecbn f l'an.cela~a i go lokalu i zwrocenie mu kosztow, po- I btoszczaków", wdowy i :;e•oty po „Dąbro• 
azkc-;v czvnna w poniedziałri, *tody l piqt- ( Wbrew temu jednnk, decyzją Nadz'1 I niesionych przez niego w związku z re- szczakach" z wolewództwa łódzkiego l m. 
ia w gocizina0'.11 if-it;. ru Budovrlanego przy Starostwie Sród- montem sWjeio zakładu. . I Łodzi do icueteshowania s1~. , 

: 

J 
I 
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·raki na eh 
. Wyjątkow~ znaczenie przywiązywa- 1 s!lrski pu!!,,,cznt w ru'rh sw,'l pr0wa~ któr k~ri:itu!em a.dopiero pot~m ;ir.ymforzalNie"'ad.zH ma dobre.i gdy·b.y mial.ta:k1e 

li§my d<> <>statnich potkań pi-;~oeiar- ra, star{lł _ sie . oszrzr,.rlza.ć, sytuacja siie cios. T. ki ctl)S ł;raeł nil śtłe 1 skuteciz-· same s-erce do walki, wszystko hył10 ·by 
akfoh o dr\L1ynowe mistrt()StWo Łodzi, oieno zmienia~a) le'Cz mim.o to 'l:rzi)sOW- łtości. Mark~ewiczowi wy!'ltarczyfa co w porz.ądku. Zreszta., zobaczymy w nie-
t&wmazcza do mecz16,w ŁKS ~ Geyer, a. ~ki trzymar sie, tak dohrzei .Vie h'żeba mu prEiwda iiedna runda~ lecz to pocz,ątkuią- dzi<>l~ . · 
po cz·ęl...~i takie do zawodóiw Zryw - wrMyć niepnec' ",tn:i. kar1erę ringową. cy zawodnik1 łt r11.czej dopiero materiaq I ~ylis, jeMi tak da. lej póijdzi~, to pr~ 
Zjedno<tzone. Chcieli:śmy mi·e.ć mo1t1liwif' I 11r"1k mn w tej e.l.twlli dohrych prostyoh ntt zawodnika. Cios·em tak stosowanym dzej si1ę nauczy manier - nit sztuki bok. 
d.ok!l'.uadne dane co do formy zawodńikow derzeń, lecz, s 0 .1h·i111y, -Je sztultę Mtla- trudno zwali~ przeciwnika z n·6g i o sowania. ·wzorem dla niego jest Pisar
i eo do naszych szans w oczekuj.a,cym , wauia tych cim1.' v,; wkritce opanuje.. tym Olejnik mnsi pamfrtać i starać s~ęł !!ki. Wz·ór dobty, h).praw<la, lecz pocz~t-

Ir ny 1 

na.s trudnym spotkaniu z iilną repre- 1\lardnkowski w piórkoiVej, kandy- jnk najszybciej te braki usuną~. kują,cy pir,1ściarz musi pami•ęta.ć, 2ie to, 
zentacj::i. Sla.ska. dat do reprez.erltr. : ii. nie spl'ti.wil :-awo- Pisal'skiego znamy tak <lobrz<> ·7ie nlc na co możie pozwolić sobie taki mistrz 

Bo przecież .. ~dzie mamy sznka~ naj- du. Jedn·ą z dodatnich cech tego pii:;1~da- specjalnie godnego uwagi pisać o nim t)ięiś<ei, jitl- Pisarski, nie uda- si•ę słabemu 
lepszych pit-Fciarzy, j·eni nie w ŁKS-i~. rza j.est, ile zawsze pnnttje nad sytuad~ nie mo'i:emy. Bokser starł'j szko;y, spe-. technicznie i njeobytemu z ringiem za,. 
Zrywie i u Gey-era. w;vkazując du:~1a inteligencję w walce. cjalna klasa, typ rzadko s1JOtykanego wodnikowi i iże może "<> to szybko do-

Niestety, wypad·ek t ringforu na joo- :1rlstrz kontry lubi czeka~ ha atak i jego s1wdowca, zawsze got-0wego uczynitl- coś prowa{lzić do kkski. ćlos to jesz;cze nie 
nym z ostatnich meczów ograniczy'l mo- prawy prosty jest b yska\Viczny. Lecz dla sportu polskiego. Zf1aje się, ze obec- wszystko. A ~dzie garda, gdzie pJsta
mOO,C obserwacji tylko do j,ednego spot- Marcinkowski pos : nguje s1ę zbyt rnał<o ny sezon henzie ostatnim dla Pisarslde- wa bokserska? Te 7asad.nicze rzeczy po
kania., a mianowicie ŁKS - Geyer. Nie lewą rr.1kn, i p1•zez to je<..;o sy!!ltem walki go, gdy.7, mistrz nasz zamierza <lefini- w]nien Zylis w pierwszym rz1ędzie so
dafo nam cino pełneg<> obra1m, lee~ j·eśili staje się n!e-~o jed1Jostronny. Dardziej tywnie skot'1czyc karierę zawo<ln1rż~ . bie przyswoi.~, a dopiero potem czyni~ 
ramy jego mamy uszczuplone, to nie do rutynowany przeciwnik nie pozwoli mu Sn,dzimy, 1żie nim to nastą1p~ doczekamy pewne odchylenia. W 1,wczas nazwiemJ 
tego stopnia, by nl.e wyrobić sobie zda~ si~ wypunkio'rvll.e, tote.i z dobrym bok- się w Łodti godnego zastępcy wielkiego to taktyk.~. a dzisia,j jest to tylko ma-
nia o nasz-ych mo.Hi woo-ciac:::t. .~nrem l\farein kow~ki mn :10 prz0grać na Pisarskłego. ni<'ra;. 

z drnz1yny geyerowskiej. w~a .~ciwie punkty, a je~li wygra to przez k. o. Wagi ci~\ł,kie mamy slabe. Niewn- \V wadze lekkiej mamy bezkonkn· 
wchodzi w :rachubę tylko jeden Kamiń. . Olejnik, jeden z najl;;-pszych w Pol- dzlł jest najlepszy~ bo nie spotyka lep-. renc~'jnegó Woźniakiewicza. Ta „ma
iki. z g·(':ry trzeba zaznaczyC., •tie na tym Sl(e, ttl gract narl ~raczf', chociaż nie hez szego od siebie. Co gorBza, nie widzimy I szynka do bicia" dobrze się; rozkr~'Ciła.. 
meczu nie startował w s''cej katego1•ii. 1tttllJych stron. Na.iwaini<'.isze, to sposc'·b go na ringu w waice. 'Vystęp w Pradze Woźniakiewicz ma tern.po, chocia<ż'~ jak: 
Przeciwnika jeg-o, Pawlaka, natura ob- W~'prowadzania ciosu. Jest on niepra- wypa'llł nie nadzwyczajnie, a w kraju · dawniej, nie jest efekŁownvm bokserem. 
dany:a. innią budową, dajtl,,t! mu przewa- wl.d\owy. 01e:inik, wmiast cios poprz·0c) Niewadził zbiera :punkty walkowerem. rrakt:vka ta jest zahojcza dla przeciwni
g~ wzrostll i dfogo(.ci. r,1,k. Kamińsld wagą cia'a tak, .?~liy uderzenie wycbo- Dopiero w niedzielię h•;1dzie mia.ł wir,k- ka. Niby chaotyczna, lecz jafoiiedtJstruk
zdradza 1ie1•w walki, 'Prze nanrti6tl, wno- dżi:Po z barku, najpierw robi lekki zin-ot sze poJe do popisu. ''rarunki fizyczne cyjna. rol)Qta: Pojedynek z Rtidem:.che. 
si na ring du1żQ ~rycia i w. walce najle- rem zapowiada się wyj1jJikowo cieka. 
pi·ej odpowiada mu zwarcie. Do niego wie. 
rteiJ <ls).::,y+, slnsznie oceniają.c. ie inaczej c poprawy Tak ~nmo w wa<lze ko~11ciei nie wł-
nia pokona Pa·wlaka. Kami1~slti jest, dzimy innego poza Cv1rneckłm (Zryw), 
z-+,~g~w ::cie. 1ł dobrej formie, lecz nie- ChoC'ia1ż to wicemi;;trz Polski. chociał 
pQ.lt ~lJ e StatTtttje, gardż~e tnin.ttło- grom zada n do s eł ni nia dla Ł. o. z. p. R. w :t-0dzi nie ma ró:wnego, to jednak obe-

• m odp.o~zynkłeln, który 1't>W1nlen sta ,cna forma Czarneckiego nie jest p~ 
fiowct ·ykórzysty\val\ Jut trzedą , Od~yło sil} ostatn.io zebra.I!-i~ Lttpzid~-. mistrza Polski w .ko-siykówce ~obieee~, konywuj.~ca. A b~ie on mialł oodaj.ż,e 
run md meco sł1a1JSZ·:\i. a tó nmżie czę- !!O 0Kręgowego Zw1ązku P1-rk1 RęczneJ. zaś Zryw w bazeme (w Krakowie). NaJ- najeii:E,ższe zadanie - Grzywocza. Nie 
sto-g' to- Zćnrni1y6 n11 końcowym wyni- Obratly zagai~ J?rezcs Kości.elski, wita- liczniej, jeśli chndti o za!Vodnikó1w, ob- wiemy, czy ten widoczny spadek łormy 
ku.. Tut i sekunda po"·inien byc dla jąe przedstawicieli klubów 1 prasy. sadzony ;test , we wszys~k1ch k~nkuren„ zosta.l spowodowany przez zanioobanie 
Kamińskiego nieubłiagany. Wygranej l\Bwca w kró,tktm zarysie zobrazo- cj~ch TUR, któ-ry tó.wme'JJ wykazał !1aj- treningu, czy teil jego nadmiarem po
z Pawlakiem ani na enwil~ nie wolno wa:ł dzial'alno.U: związku, zaznacza;l;ąc wH;kst.ą. tywotnM>~. zdobywaj~ naJłep- prostu pr:rRm<P·<'zenia {chociafł: ni.a si:vizłG 
poddawać w wą1tpliwoM i jeSili -public~- przy bm, iże ogrum zadań stoi przed sze lokaty w końcowych tabelkach. my, by wypa.d:ek taki :tniaffl miejsce na 
ll·OiŚó 'YYtoi:iafa w _ten, czy inny sposób, przysżlymi wrltdż:tmi piłki rr;czn~j. Wybory nowych władz xwi•ąizkowych riocz.ątkn sezonu). To. eo dla nas ;est 7l&· 

swe mezado"'olenm, to dafa Wyraz nie- Bta1f ludzi do pracy~ ~iestawianie si.il I da_ły n?stępuj~e~ wyniki: prezes -.Ko- :,tll..clk.:J.i, ni.e Jlowinno .b~ _tajemnfoąi dla 
znajomoifoj z-a·ad sztuki1boksowani1.t. sęidz11hv . • do. pruwadteii1a spot~aft m.i· śc.1~lsk1, 1-szy \\·1eepretes - Zallftski, II. tr·eii~ra klubu i s~idzimy, rżJe pod wpraw· 

Wielce obiecującym zawodniki~m jest st~t?wsJn1c~ i fowa~:t?sldch, zamechan1e w1cej}l'ezes ł przewotlnfoz;ą.ey W. G.1 D. na, rr,,foą Konnrze"rf;kiego nasz repro&zen.• 
Trzęsowski~ kb6ry był tyiko o cień gor- dt~;Mtlnt:>SCJ Wrd.zrn'fU ~praw sęą~ow• - Kaczmarek, sekretarz - Bilecki, tant wagi koguciej ,,;zybko odnajdzi:.e 
szy od Pisarskiego. Co prawda, gdy Pl- sk1c}i, • bl'~k dz1a~alno~~1 ~ po.do!rt'ę<gu ·skarbnik - Tosik, gospodarz - Jasz- sw~ formę z czasów ostatnich mi· 

pab!amc~1Ifi -. t>to nie~?e!ągn1~1~ Ot• czak, przewodnicz.ący w. s. s. _ Szwed strzostw Polski. 

Czy wieci·e o tym? 
G.AŁ~OKI. nas~ wfo1okrotn:r repre

zent~?Y l~Y obrtlńca, przebyWa na ellłi
g~ac;i1. P1Hrnrzom naszym udało si~ Ila
w1·ą:z:;tć kontakt ~ Gareckim w SzkocM. 
bodz1anin zapowiada swój }X>wró;t do 
kraj n. 

CHMIELEWSl(J, urnkom!ty plęś-
eiarz !Mdzld, który przed wojna, wyemi
grował za namową. Cyganiewit!zti do A
Illeryki i przestedł na zawodawsh\•o o
becnie pracuje- jako marynan i w U~to
padzie zaminrza odwiedzić swa rodzinę 
w Łodzi. Chmielewski porzuci! boks. 

LEGUrlto, znana w Łodzi lekkou.t
l~tka „,\ti~ly", zostah1 surowo ukarana 
przez klub za nl~s11ho~ecj·ę. ~fo:i.ie !'l
m:i~ię,ezn 11 dy11kwalif ikacja pr~yprowa
dzi tę ntalentowana, lekkoatletkę do rdt
wnowagi, którą zachwii:lły tistatnio oąią-

. (ane przez nią snkce~y., 
KURS SĘUZTOW pi1i;1foiarskich or

~anizuje ŁOZB. I(urs ten potrwa 4 - 6 
~ygodni. frzewidziane sa wykłndy teo
retyczne i praktyczne. Kurs po:prowa
dzti;.: Kordasz, Sierota St. i Sikorski. 
~ Piotrkowa zg.losifo si-ę 5-ciu kandyda,.. 
bów. Dobrze się, stafo, 1źe kurs ten eieszy 
Jii9 _ zainteresowaniem na prowincji, 
gcty,7, tam tna.joino.'-ić przepisO!W sęidzi'.o
wania., jak z1•esztu i szh1ki samego bok
su, jest jet1tzPze bar<lto slltba. 

PIENlĄ.~EK, najprawdopodobniej, 
do mistrzostw Polski w wadze śrooniej 
n.ie. stanie. Jest on w t.ej chwili bokse
rem wagi pt'iiłoi1r1'1kieL . i walczy w bu
wa.ch klubu Groble (Kraków). 

GRZYWOCZ 1 SZTOLO zmienili 
lfarwy klubov,•e. Pierwszy wstąpi·ł do 
k!ubu 1,;p~ast" w ?li~"icach~ d~ugi pne
~łl6sl 1uę do W rooia w.ui.. ~~1laJ<!li!C dru.ży-
• łKS, :W:NQi&:w. -,, 

gan1zaey;ine dzia:aczy Plfk._1 ręczneJ! J. CZ!onkowie WGiD: Starosta, Mar- N a Jrm listfl kanny,lat6w do re:rrr~ 
Ze sprawozdnma ustępl_IJą„cych w,adz kowsk1, Kulesza. Komisja rewizyjna: z.entacJ1 sł,~ urywa.. Innych - na t~ł 

dowiedzieliśmy sift, ie TUlt zdobył tytuł Poton, Niebi·zydowski. ~ nie widzimy, · i· ",.;.,' 

Pom śle i o b Z • e ~~~~!,~,~ !~~l,o!Y.~~ ,~~!! 
„Rok akademicki rozpoczęty" pog_ T. Radwanai 

P Z B Czyni Przy Otoilf • d s • 15.45 .l\oncert reklamowy. 16.00 Dzfonnik, 16.30 • . • . wama o meczu ze %Yl8CJ~ (z Łodzi) w ramach XV (ostatn:ej) audycji I 

Notujemy pierwsze ol1jawy bardziej wara. cyklu "lns!rumenty muzyczne" rozwiązanie kon. 
owacltni€J'sz.ego potraktowania przez z k IL 1 I i e<t • k K kursu pod hasłem „Poznajemy i'l'lstrumenty mu.; 

P
r7n t l d . d . 1 d o rq,gu JJĆI{ z r e~o: ;::; asia ' 3miń- zyczn,e". 16.55 (z Lodzi) Z cyklu: „Portrety pt_. 
fiD a { o powie zrn nt>.go ta unia, ja- ski; Sarn~cki, Olejnłk i K~fo1tklewłct. sarzy' „Wlady-,!aw Seby!a" w opr. M. Piechala, 

kuh jest przygotowanie drużyny do me- Z okrę:gu poznańskiego: Janowczyk, 1-7.10 Koncert. 17.50 „Odbudowu_jemy W.wę"; 
czu mi1t;<lzypausfwowego. Koziołek, Adamski, SuMz.ak1 Sz~·11tttra, l'f.55 {z Lodzi) A.ud. dla świdlic ttobo!n!czych: 

Zbli•ża się termin spotkania z.e Szwe- Cze1·wiński i Klim~cki~ I. ~og.„ Wł. Pawlaka P.t „M;ejskie Zakłady opie• 
cją .. Mecz t~n odbęd?,i~ siP

1 
jak wiadomo, Z okrr~u wars01n\'sJdrgo: Soblrn\vłak, kuucze ; 2. Płyta; 3, Na fali P .Z.Z. pog. G: Ti.; 

w Sztokholmie "' d11Iu 15 gruduia br. Czortek, 1{osiński i A.rehaeki. mofieiewa „Potęga Słowian" 1830 muzyka. 19.00 
P.rą.wdopo·dobnie, nle zastanie nas nie- Z oki«ę.gu porri.ol'skiego: Lec~kowskł, „Nauka ~rzy_ głcśni'{u". 193(1 i\u<l. chop111owska, 
przygoto'i'\·an"t!h, :iflk to dotychczas l'!t" Wiklifu1ki, Sowltlskł. 20·00 Dzienn.k .. :.:o ~o Pi::śni w wyk. Olgi Lady. 

d 
„ "'l 20.45 Slucho\V . p:l: . Joanna Bart" w opr. Zofii 

z arza-l-0, bo nas~a mav;ls~atura. pi1ę1ś- Z okręgu ~dm1skiego: AntkiPwi<'z. Zawadzkiej, 21 3'i Muzyka z płyt, 21 45 Kwadrans 
~inrska poto.tano~l!ht :tor~anizować spec- O?ó1z ten, najprliwdupodobniej, zor- proz~. 22 ~O (z f 0dzi) Mozalk3 muzyczna. Wyk. 
Jal~y ohi'.lz tl'P.11;ngowy dla szeregu czo- gamzowany będzie w Poznaniu i tym M. 1'.1edz,n~k1a _H. R os~wor ~,w~ki - _piosenk, A. 
łiff\\'Ych zawodników. tell tł.ntn::tCZ~'Ć n.alaż.y tak widkn iloM Pmilras - a., o: Jecn,_ Z. W!szniewsk1 - akomp 

~ okręgu ~hi,iskie!!O wyznaczeni zo-1 zawodników, wvinaezonych 1 tegó 1 
2?

1
·30 _ K~nc ert zytzen: 23.00 Osiat. wiad_. dzien. 

stali: .Ba1armk. Gny~'OCli S1tolc i No- okregu. 111 rn-' 23--0 Pro15r. n~ iutro. 23.30 (z Łodz.) Pro~• 
• . . na iutro, ~akunczeme aud. hyrna do 23.35. 

• zie 
mi łrzo 

• 

• 
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TEATR WOJSKA POLSKIEGO. 
ul. St. Ja1acza 'Zł ------------------------------------------ ZAGUBIONO k:mtę odzieżową. Bedncnz Sta..; 

Dziś ł dni następnych dramat 
Otwinowskiego p. t.. „Wlelkcmoc". 

L k ZESZTTT; bruliony bndtzewa-. ceny hurto- n.łsław, 6 lrierpnia ss m. 14. Oddać za wy 
Stelana IDllllRlllllllllllllllllllURIHlnll e <1rze 1811111RlllfilfillllllHllllllllllUQ we, poleca: „Składnica Biurcwcl"' Łódź. Pło- nagmizeniem. 8625 

Dr. KOWALCZTK JEBZY. Choroby sk6me I trkowska 69, telafon 116-60. Prowłucfa za za. ZAGUBIONO leg. lramwajową Ser. JA na na• 

Dziś 

Adama 

· j 2 ki 41 l llczeniei: . 7903 TEATB POWSZECHNY TUB weneryezne, przynnu e eroms ego - • zwisko Smyczek Władysława, Piekna. 72 • . 
3-6, Tel. 150-53. 7883 SPRZEDAM maszynę dziewiarską na chodzie · 8626 

11 Listopada ii Dr. med. TOł.CZYffSKL Starszy asystent Uni-: Nt. 8, Łódź, Sierakowskiego 18 m. 15. 8644 I . 
i dni następnych dramt!Jt polityczny wersytetu Łódzkiego specjalista chorób uszu, WARSZTAT mechaniczny kupię lub odnaj- SKRADZIONO w tr~waju 25· X. kartę r.eie
Waiżyka „Stary Dworek''. . . . . ż stracyjną RKU Pabianice, metrykę urodzeni.a. 

nosa • gardła, Sienkiwie7:a 37. przyjmuje od me pomieszczenie poz(tdCl'lle z q<1:ra em. d ód b" ł 
1 2 

d d k 1„ · 
Z 3 7 T 1 269 Ol O;... d A-'-'-' .... Il d M hcl:llik" ew oso 1s y owo y o "']owe na na 

TEATlł KAMERALNY DOMU OłJflEBZA I - pp. e. - . .e~,y o ......., ... s.,ac po " ee ' · . k H 1 JL- 1 J k b k 0 · dl 
--""""'-----·· · 8645 zwis o e ena - -=9 a u cza , s1e • 

Daszy1hklego 34 . Dr KOWALSKI MIECZYSł.AW, specjalista i · , . .- Karsznice Bl. lS/lS. 8G2' 
Dził przedstawienie o godz. 19..el tomedil chorób 11k6rnych i wenerycznych; Al. 1 Maja• CELOFAN bezbettW'l'ly poleca SkładilJlca Bm- ----------

Sbawa „Major Barbara„. 8100 Nr 3. przyjmuje a·- 10, 3 - 6. 7886 l rowa, Łódź, Pio.trkowska 69, tel. 116-60. 8588 SKRADZIONO kartę odzlefową, dowód oso.; 
Dr ł.OZA EMIL specjalis4cr .,,_chorobach sk6T..' - I bisty na nazwisko Maciejewska Longin et, 

TEATB KOMEJ?II MU1YCZN'EJ „LUTNIA„ nych, weneryc'·mycb, prz~imuje od 12-2. 6-8 nmuun Zaofiarowanie pracy 1111!111111 Suwalska 13. 8628 

Pt'.>hkowska 243 I 179 56 s· k' . 34 7885 ' . I SKRADZIONO k r. - k "nq N 7 do 
dz 19 WESOŁA WDOWKA" te. . -· ien_ rnwicza_. - --- - --- -· POTRZEBNA KOBIETA qo otowa.nia dla za. a =-'l ~wa uacyJ r ' -

· Dziś 0 go · " ' ' Dr LENCZEWSKI - choroby kobiece i alcu· . g • . wód tożsamości kol'~a. oraz dowód własno. 
ohpe;etkaSlF. k~ehara, ~. J~d~gą K~nd_a i Mi- li szeria, obecnie f..ódź, ul. Sienki~wlcza 51, ~:dJ:cu~d A~~:~~· ~~~:~k1F!:oc=~~:~~~:;, ścl 10 ha gospodarstwa. Więsko Stanisław, 
c a em as im w ro ac g wnyc · d " _ 7 • 1 181 _4· 7884 wieś Sobki poczta · Zelów, pow. Łask. 8616 

Bilety wcześniej d ? nabycia w księgarni go z. ' ._e_ · - - „ -- -- --. .-- Piotrkowska 102 a. __ ' . - . --- . . . 
przy ul Piotrkowskiej 102 a, a od godz. 17 Lekan-dentysla ZOFIA BALICE.A. Przy1mu1e PoTił'ZLBNA dziewczyna lub kobieta na do. ZAGUBIONO dowód osobisty, leg1tymqC]ę 
w kasi~ Teatru. od 10-13 i od 1~19, Moniuszki 11. II p~ę- brych warunk·~oh na stałe do pracy domo- I tramwajową Ser. B .. leg. Zw. Zaw. i_ Ie~ity. 

Uwaga! Już wkrótce premiera operetki lro,_tel._ l _~_-lS. ___ 7:·~ ! wej. Wiado.mość ulica Piłsudskiego 52. s.klep mację PPR na nazwisko Konarzewski Jozef, 

F. Lehara „Miłość cygańska". 8598 Dr ł. .. UóżYCKI: specjn:l~sta chor'b kob!:=-. l „!Jo.datki_ kri:iwieckl_e''. '8_629 -~_:i!:_a~zka_6·~- . 81";'20 
cycb. 1 rikus?.enl 111. Legionów 9, tel. 16'!;:„,-9,

1
, POTBZ&BNA osoba do gospodarstwa dom0- /ZAGUBIONO ksiqżec;;kę wojskową, prawo 

TEATR ;,SYlft:NA• j 1 6 '"" .E:. 1~1 .? ::- .'-- wego na skromnych warunkach. I:.agiewnicka 1 jazdy, metrykę urodzenia oraz świadectwo 
Traugutta 1. l)r med. HERDf:lł S1ANISŁAW chorob l 138_1. Od 5-7. 8630 ukończenia szkoły. Józef Rybiński, Kopernika 

Dzlś codziennie przedstawienie pt. „Bez k6 i "" · · d 3 6 ul - · „ 8621' 
r.; ry W')neryczne ł"rzy1mu1e o - . . ROBOTNJKOW budowla,nych murarzy za- 22. 

telaznej kurtyny". Gdańska 46 m. 7. Tel. 212-€2. 7950 tru-'·~: Ad zataz Sp"łeczne Przedsiębiorstwo ·--------
Początek przedst. o rrodz. 19.30 - Kasa -- - -----~-------- u~ .., " . UNIEWAŻNIAM zagui:noną książkę wojsko..-

"' Dr ZIOMKOWSKI S Sierpnia 2. weneryczne, Budowlane, Pl'otrkowska 171. 8631 • · d · -' I 
czynnu od godz. 10-13 i od 16 (tel. 272-70) wą, praw-:- jazdy, zasw1<0: czema na meua e. 

skórne. 9--l2, s-7. 78'!!. POTRZEBNA fryzjerka i pcmienka- dopomo~y. Szokal Fra~?isz_!k. Daszy~~!e!Io 98. 8622 
TEATR „GONG„ Dr ZOFIA SKONIECZKA, lekarz ~zpltala Ko. ll Li"stopada 75, ____ --· __ 863_2 ~ · 

- - - UMIFWAŻNIAM skradzionq kartc odzieżowq 
Południowa ll chanówka. Spec chrćb nerwowych przyjmuje POTRZ"'BNA słtiz' qca do wszystkiego. Wamn-

i Gi " na nazwisko Starus Tadęusz, Piotrkowska 
„Przez dziurkę od klucza" z Dymszą e· 4-6, Piotrkowska 16. Leczenie elektrowstrzą- ki dobre. Radwańska 9 m. 6 a. Kapelińska:. lOO. 

862
3 

rasieńskim. Początek o 19.30. SSB sowe. 80Hf 5575 _ 

=„„ ....... „„„.„.„,.„ .. „„„„„.„.„.„.„.„„„„ .. „ ...• „ .... „„„ ... „„~ -Dr n1ed-:-1J1~z.iuiii.11A.N. specjallSta-chor6b-sk6r STOLARZ meblowy potrzebny. Ł--k 20 I 7.P.GUBIONC legitymacje szkclnq, tra:mwajo~ 
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~. Górska, Stefania Gro z ens .a, eguia ~I Dr. MIRSKI. chr>roby kobiece, „eromsYiegc '. • · QJS · j . 
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. a n~ ! zarzctd Miejski w Łodzi, Dział Techniczny, 

Grabowska, Irena Malkiewicz, Henry §I 37, teł. ~57·23 przyjmuje 4-7. . . . 8022 ! dnia .5· XI: L d r. ~ udp ywl
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Edward Dziewoński, Wacław Jankow. ~I c l orob" zębów ; jamy n ~tnej, zęby szłl„ .... zoe wa · _ac 0 nosci ·. . __ . . . , . d 
ski, Wacław Kucharski, Jerzy Pichel. : . - . 't N d . "T l 107 64 7951 KOTKĘ roczną, trzymiesięcznego kotka lub I 1ący w ciągu okresu sześcrn m1es1ęcy o 
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zG dzbm bez ma;ych dzieci. Daszy{1skiego 33, fo:rmo:cji ucfaiela się w Oddziale BudowlaJ 
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Początek przedstwienia o godzinie ' 1\•i:UsZ"'RKA (AGD\'T"'T'-A !1F'NA-0bitu- m. 20. ··-. . - --- ·-· ------. „ nym u. iotr cws .a , p1ę ro, po . ; 
19.30. Kasa czynna od godz. 10 do 13 ' ~· • „ - · • -· - Zll.GJNĘI:.A 27 bm. suka seter irlandzki, ma- 1 gdzie eq także do nabycia formularze oler.i 

riantka Warszawskiej Kliniki prcf Grom11dz - ,.. 
i od 16. W środę dni<a: 6 listopada rb. ści jasno-brazowei. We.bi się Ara. O -">; roWa-1 towe. . 

kiego przyirnuie Zachodnia !>2. Telefon 151-76 
premiera komedii muzycznej pióra z. AKUSZFB!IA Wojtasiewicz, abiturientta War. dzić za wynagrodzeniem. Żabienic<>, Wielko- Termin składania ofert up1ywci z dniem 
Gozdawy i w. Stępnia p. t pol.ska 69. . . ·-- - . - __ 8!3Z I a.go lis'opada 1946 t. do nc.dziny 10-tei' rano. 

szawiskiej Kliniki profesora Gromadzki"'lgo -- · - { ' -,, 
L„ ... „„„„ ... .''.~~~!,7„~?,.~~„:~~.~~~.:~~"'""'"'",...„; przyjmuje - Fon:.orska 43. 8618 :ZAGINĄŁ 27 bm. w pruku Poniatowskiego Otwarcie ofert naetąpi. ,,. \ym ~.o.my·~ dni 

_ p\es 'l'l'iJk ~ m\esiącz~'I 'al)I) zl. "l.a odptowa- o godzinie 12. Zarząd Miejs1d zastrzega so.o 
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. __ _ __ 189 m. · ____ _ . __ __ _ względu na wysokość cen, względnie niel 

KBOJCZTCH I KROJCZYNIE szkolą Kursy In·' MIF;Tfi, ment"l, waniiinę i inne olE:jn\' i cu- BAD'L .:DBI~:aNUU - nai:raw· •. - sz_Ybk? .- \ przyjęci".I żadnej oferty, t. zn. uznania, że 
stytulu Przemysłowo . Rzemieślniczego Wo. ' kiemicze, oraz staniol, bombonierd i opa- tanio. Porady, spxawdzame radioo~blOrnikow I przetarg nie dał wyniku, bez podcrnia powo.i 
jewództwa Łódzkiegc. Zapisy na nowe kom· kowcmia kupuję. M. Mtozilisld, Warszawa, bezp:c:inie . Firma S. Koralczyk, P1ohkowska dów. 
plety kroju męskiego ! da ... .;kieg:o przyjmuje _ Brukowa 26 .. lniormo:cje w Łodzi: Staszewf:ki, 221 tei. 208-14. --·-·----~--- _____ 85~ 
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do dnia 6 listopada Sekretariat, Łódź, Sta- , Radwm1ska 50, ~elelon 102-81. 8580 KllAWl~C wykwintny męski wykonuje szyb. 
1 

Wadium w. wy~o~o~c. nalet}: 
lina 7. ' 8398 l SF..EB110 w każdej posta:ci kupuje firma F'e- ko po cenach przyst~pnych, Jaracza 14J45. skł~dać w Kasie Mie1skieJ ul. Roosevelta 15, 

i'ŁUMACZPRZYSil:;GŁY: rosyjski, ·-an-gielski, : li!H '\l'.rn - Legionó" 25a. 7905 \ 8J45 kwit załączyć do oferty. 

nia. Piotrkowska 84 front - pierwsze pię- wałki, pa;Jd, Południ .wa 6 - ceny hurtowe. 1 ubbry do reperacji. pe>d 10szenie oczek szyb· 
francuski, hiszpański, niemiecki. Listy, pod·a-1· t.02Ifr. polowe,' kler-zczyny, krzesła;- !~ki. ! CESOWUIA artystyczn'"' prz'.'imujr wszelkie,. Łód~. dnia 28 pażdiie'.r.ika 1!141) nl:u 

tro - od trzeci~j. 8643 851 J I ko - fachowo. Szolinc.wa. Piotrkowska '30. Zarząd Miejski w Łodzi 

Powie.ść o źycizi lodzi ·-Drzed wo;ną, vodczas okuoacfi i vo wyzwoleniu 

Orszews.ki - przeżył już właściwie pie- i gdzież jest ta, z którą ongiś przecha
do. Był zahartowany tyloma przej śc:ia- dzał się · ścieżkami tego ogrodu. 
mi, niemniej wiadomość o śmierci Ur· Oto resztka oranżerii, w której tro-
szali wstrząsnęla nim do głębi. skliwa jej dłoń posadziła symboliczny 

- To straszne - .szepnął drżącymi krzew ,'fth miłości: pachnącą różę .,Ma-
ustami. rechaJ de Nie!". 

Ur:zuł f)otrzebę, ażeby pozo~ta~ teraz I . Oto żałosn~ szc:ą~ki .lc11 ulubi?nej al· 
na chv1i!e sam na sarn ze sWoJ,ą załobą. tany. Tuta1 srndy\\ ah w1eczoram1. Opar
Pani To~olska musiała to zrozumieć bo •ci o siebie ramionami, spoglądali, jak 
mocno ~ścisnąwszy mu rękę poieg~ała l ogród Z,'.łsypia! pow~li. w .zap~ch_ach bia· 

' owlókł sie pow~li zarośni-"· 1 łych bz~w, ~torych JUZ więceJ ~te ma. 
go, _on zas ~ .,, . . • ~ Tu powiedziała mu tyle razy, ze, go ko-
tym1 tr~\:'~ '· chw~stam1; ledwre dostrze- cha. I tu poraz pierwszy wyznała po ci
galnym1 s:1ezkam1 _ogrouu._ . . l chu, że chciała by mieć synka· 'akiego 

Wszędzie, gdzie &po3rzał, '"dział małe.O'o czarnowłoseP-o chłopczyka jakim 
tylko ruinę i zniszc~cnk T zew. wy- był ldcdyś on, k~dy zmęczony · cało
chodz. iły na spotkama stare wspo .. 1nk1. I dzienną gonitwą po ogromnym parku, 
Gd.zież są tamte klomby kwitnących kładł glówkę na kolanach matki... 

róż? tamte grzędy kplorowych kwiatów? Zbignie·W, zgaszony, wlecze się dalej. 

------------ ------------

§W +-2„fZ'P"'łt 

Nic już nie zostało z ich ślicznego tak/ Ma przecież wielu wiernych przyjaciół. 
tros:-c:iwie pie:ęgnowanego ogrodu! którzy o nim nie za'pomnieli! 
Już z daleka posłyszał dobrze sobie Stukają równo, wytrwale maszyny. 

znnną melodię selfaktorów i krosień. Przez ,warsztaty tkackie przesuwa]ą się 
J pochmurna twarz jego rozjaśniła się. setki metrów tkaniny. Pracują bez wy• 

Za chwilę uśmiechnie się nawet. 'Bo tcl;nienia,. zawzięcie. Tyle mili?nów lu· 
oto pracujący w hali robotnicy poznali go dz1. chodzi teraz' w Polsce, zniszczonej 
natychmiast. _ WOJną, w ł~chmanach. Trze?a na g~al~ 

- Nasz inżynier wrócił! - przeleciał pro?u~owac nowe matenaly, azcby 
przez halę szmer. Na chwilę pracujący odziac tamte rzesze! 
przy selfaktorach robotnicy zdejmtlją - Praca tutaj to piękna rzecz - de
spojrzenia czujnych oczu z ciągniętej finiuje inżynier bardzo prymitywni.a 
przez wózek nitki niedoprzędu i spoglą- swoje wewnętrzne impresje. A równo~ 
dają na przybysza. cześnie czuje, że życie jego nie będzie 

- Nasz mzynier wrócil! - w ich takie puste, skoro wypełni je praca. 
głosach brzmi szczera radość. Mniej więcej o tym samym mówi m11 

Otoczyli go zwartym kołem. Miku!ict, zajmujący teraz stanowisko, 
Z sąsiednich sal nadbiegli i inni. Nie- jakie ongiś miał tutaj nierniec Brumr 

ma kotka powitaniom i pytaniom. Schulz. 
Inżynier podaje im kolejno rękę. Naj· - Tu. w tej hali - przystaje - po· 

pierw tym, z którymi był najbardziej wiesili Niemcy naszego _towarzysza kon· 
zwiąf,any: więc Mikuliczowi, z którym hpiracji Andrzejczyka. Andrzejczyk móg! 
pracował po powrocie z Węgier w pod- wsypać nieje<lnego, on jednak, jak przy
ziemnym ruchu konspiracyjnym, i to- stało na prawdziwego żołnierza pod
warzy-szom z więzienia przy ulicy Ster- ziemnej armii, pozostał wierny swoim 
linga: Kucharskiemu i Filochowskiemu. ideałom do ostatka. Zachowujemy go 
Potem wita i innych. wszyscy w czułych wspomnieniach. 

Twarze rnbotników promienieją nie- I wie pan co, panie inżynierze? - zapro· 
falszowaną radością. Uściski ich spra- ponowa.Iem już, ażeby ta fabryka, która 
cowanych rąk są mocne i serdeczne. ongiś należała do Oskara Brauera, na-
1 nagle inżynier Orszewski. który przed zywała się teraz fabryką imienia An-· 
chwil czuł się jeszcze tak bardzo samot- drz1>iczvka. 
nie, nabiera otuchy. Nie! Nie jest sam! (D. c. n.) 
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